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Pod znakiem 


A więc dzisiaj, we środę, ma wybuchnąć 
w Warszawie „strajk generalny“, który we 
ezwariek ma objąć całą prowincyę, Strajk 
ten nie ma być wcale strajkiem jednodnio- 
wym lecz — jak donoszą pisma socyalisty- 
czne — „będzie trwał aż do odwołania. 
Tak postanowił w poniedziałek Centralny 
Komitet Wykonawczy P. P. 8. 

Jakaż więc straszna zbrodnia popelnio- 
ną została ze strony rządu, iż w elwiii, gdy 
tak wewnętrzna, jak i zewnętrzna sytuacya 
kraju wymaga bezwzględnego spokoju, ładu 
i pracy, arendarze dusz robotniczych każą 
robotnikom odrzucić młoty i kilofy i wzy- 
wają ich na ulicę? Jaksże nową „krzywdę“ 
wyrzadzono polskiej „klasie robotniczej”, iż 
dia zrównoważenia tej krzywdy, grozi się 
poprostu zanarciizowaniem całej Polski? 
Posłuchajmy, co mówią fakta. 

Dla poparcia strajku metalowców waT- 
szawskich zaprzestali pracy robotnicy elek- 
trowni miejskiej w Warszawie, pograżając 
w ten sposób stolicę Polski w ciemnościach 
i pozbawiając prądu eiextrycznego tysiące 
motorów warszawskich. Stało się to od eza- 
sn istnicnia niepodległej Polski elryba po raz 
dwudziesty z rzędu. Na strajk ten odpowie- 
dział rząd militaryzacyą elektrowni, dzięki 
czemu straik w kilku polzinach został zła- 
many. Milibaryzacyę tego zakładu uznano 
za zamach na prawa robotnicze i Zarząd 
socyaliatycznych Związków zawodowych, 
tudzież Centralny Komitet P. P. 5. postano- 
wił wystąpić z kategorycznem żądaniem 
cofnięcia tego zarządaenia. 

Jakież stanowiska zajął wobec tego żądania 
rząd polski? Oto imieniem gabinetu oświud- 
czył premier Skulski, że rozporządzonie bę- 
dzie cofnięte, o ile przedstawiciele P. P. S. 
dadzą poręczewie, źe praca w elektro- 
wni nie będzie zakłócona. Rząd popiera wnio- 
sek o rozstrzyganiu sporów w zakłatech uży- 
terzności publicznej przez obowiązkowe sądy 
rozjemcze, ale dopóki projekt ten nie stanie 
sią ustawą. rzad nie może cofnąć military- 
zacyi bez odpowiedniej r.ę.k.o.i.ma.l. 


Rctkojmią vaka byłoby oświadczenie P. P. 3., 


šo strajków w elektrowni nie bę- 
dzie. 

Dolegacya P. P. S. nazwała stanowisko 
rządu „glupiem“ i ze swej strony zapropo- 
newała rządowi projekt oświadczenia, że, 
o ile rząd militaryzacyę odwoła, wówiczas 
aż do czasu uziawowem załatwienia pro- 
żektu o ohewiązizowych sądach rozjemczych, 
zarzal cioktrowni nie bsdzie zaskoczony 
wrhuchom niespodziewanego strajku“. | 

Aczawiście aświadezenie to. Stanowiące 
jodynie ohietnicę. iż rząd „nie będzie straj- 
kiem zaskoczony”, rządu nie zadowoliło. 
To też rząd. oświadczywszy przez usta pe- 
micra Ńkulskiego. iż w powyższej formule 
nie widzi dostatecznej rękojmi, zarropono- 
wał ze swej strony następująca formułę: 
arzal Związku zawodowego pracowników 

elektrowni i P. P. S. poręczaja, że do 
ustawowego załatwienia projektu o ohowiaz- 
towych sadach roziemczych girajk w elok- 
trowai nie hoduie miał miejsca". 

W odpowadzi na pronozvcyę, rządowa, 
socymliści oświadczyli, iż uważnią ja zm nic- 
możliwą do przyjęcia, za nie bowiem rę- 
ezyć nie mogą i. co nńjwyżci, złożyć mogą 


EU) 


€ 


ENA Hru: w Krakowie in 


W Krakowie 


a prowin 


ża 


Przedpłata wynesi: 


Miesięcznie . « «. « « a « i Marek 20 | 


„elektrowni. 


oświądcżenie, że „dążyć będą w imi 


ruchu“, Gdy zaś rząd uznał formułę tę za 
niewystarczająca, Zarząd Zwiącków i Komi- 
tet Wykonawczy P. P. S., uznawszy stano- 
wisko rządu za „haniebne“, zaś oświadcze- 
nie premiera Skulskiego za .nrowoka- 
cyjne (vide wezowajszy „Naprzód“} u- 
chwadił strajx powszechny. 

Tak tedy dla zachowasia zbolszewiczałym 
robotniizom elektrowni warszawskiej swobo- 
iy strajku, wydany został rozkaz do wsirzy- 
(mania całego ruchu gospodarczero Polski. 
Morg błagać uchodźcy śląscy o pociągi ko- 
lejowe, któreby dały im możność ocalenia 
lżycia przed bandami czeskiemi w Zagłębiu 
Karwińskiom, mogą dzieci robotnicze War- 
szawy i Krakowa drżeć z zimna, może pro- 
letaryusz miejski wbijać z głodu zęby choć- 
iby w scianę, może się załamywać w nicość 
waluta polska, mogą się walić od wschodu 
hordy bolszewickie, może się gotować do 
skoku na Polskę odżywająca armia Luden- 
dđorffa — cóż to wszystko znaczy wobec za- 
giożonej swobody strajmu w elektrowni war- 
,szawskiej? Cóż znaczy wo państwo polskie, 
o które krwawiły się «mo pokolenia, cóż 


znaczy szubienica, na ktńej zawisł Tragutt | 


i ŚBrajewski i tysiące im podobnych, jakiż 
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] 
we Wrześni. Ale nadzieję usprawiedliwiały spo- 
dzicwane rewolucyjne przewro.y, a przede- 
wszystkiem wiara w zniszczenie młodego pań- 
stwa wiasną, sławną „polską gospodar- 
ką”. Sprawiliśmy tym razem srogi zawód Pru- 
sakom. Bydgoszcz, do ostatnich chwil, główna 
'ostoja nvmczyzny przechodził w nolskie ręce, 
'na Pomorzu ujawnili niespodziewanie swą silę 
i organ zacyjną polscy robotnicy, nawet Gdańsk 
'zaczął boleśnie odczuwać konieczność poiącze- 
| nia się z Polską. Niemcy poznańscy złożyli 
„wtedy uroczyste ślubowanie: „Marehię wscho- 
idnią, starą ziemię niemiecką zrosił pot Niem- 
leów, każda piędź nosi ślady niemieckiej kultu- 
ry. W poczuciu odpowiedzialności przeć całym 
i Naroden. pozostaniemy tu, by pełnić nadal po- 
słannietwo kulturalne. Nie zniżymy się do roli 
,służebników, walczyć będziemy wszyscy za je- 
,dnego. Musimy wytrwać, Wojna z Polakami 
jnieskończona, Zmieniły się warunki, innej 
|rrzyjdzie nżyć broni, ale stanąć musi jednolity 
(PSG front i zwyciężyć! Ustępująca wojska 
j zapewniały nas: wrócimy! — my musimy im 
ten powrót ulatwić i przyśpieszyć!” 

W osiągnięciu tego colu mają chwilowo prze- 
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wódzcy pracę nadzwyczaj utrudnicną. Państwo 
niemieckie, same ciągle jeszeze w opałach, nie 
udziela dostatecznej pomocy. Z% pod karności 


‘i obowiązku wytrwania na kulturalnej placówce 


wyłamuje się čoraz więcej rodaków. pozbawio- 
nych urzędów, czy zmuszonych do wyjazdu z 
Poznańskiego brakiem wyższych niemieckich 
uczelni. Emisaryuszy, zbyt goriiwych w „uświa 


"'aamianiu osadników“ po wsch przymyks na 


kilka tygodni pciska policya. Prawo wykupu 
ziemi stczuje z kolei do prawodawców nowa 
komisya kolomzacyjna. 


cy — risze najnowszy ich bohater, osadnik 
Reincske — pozostawili rolnikom jedną tylko 
krowę, Polacy eheą nawet ziemię odebnsć*l 
„Bóg niemiecki“, którego z kolei zaklinają w 
imię „neutralności“, takich krzywd nie śderpi 
i srogo pokarze ciomięzców. Możnaby spokoj- 


nie znana prawda, którą świeżo powtórzył land 
rat Nammann: „Die Deutschen klagen micht 
nur, sie arbeiten auch“. Dlatego musimy przyj- 
rzeć się baczniej ioh pracy. STEF. 


handlu, z którego działalności niektóre 6trou- 


uchwałami ludowców, skierowanemi nietwa są bardzo niczadowolone. Pogłoska 


może mieć walor los dziesiątków milionów przeciw niektórym członkom Obeenegu rządu 'o możiiwości obalenia całego gstinetu jest nie- 
obywateli Polski, gdy wchodzi w grę — li stanowiskiem, jakie na dzisiejszm posiedzeniu "racyonalna. W rozmowie z wybitnym członkiem 


kwestya qpwestige'u czerwonych raożnowład- 
ców z elektrowni! 

Obłęd, szaleństwo i zbrodnia ! 

Puństwo, którego podstawy spoleczne 
i gospodarcze trzeszczą i pękają za podmu- 
chem lada: bezsumiennego agitatora, w któ- 
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Sejmu zajął pos. Dąbski w dyskvsyi nad klubu ludowców wasz korespondent miał mo- 
sprawą odłogiem leżących gruntów wobec min. | żność stwierdzić, że działalność premiera Skul- 
aprowizacyi, handlu i skarbu, w kuloarach u- skiego spotyka się z uznaniem u tudowców. Do- 
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jednaniu starego rządu z nowym. Okazuje się 
także mylan% pogłoska, jakoby ks. Rupreeht 
bawarski został obwołany cesarzem niemie- 
ckim. Pogłoska powstała stąd, że isinieją ten- 
|dencye, aby rodzinę Wittelsbachów powołać 
„Ba trgm bawarski, co utożsamiono z powoła- 
‘niem na tron cesarski, 


| Czy dyktatura mas? 


Wiedeń. P. A. T. Radio Biura kor. z Nauen. 
i „Chicago Tribuno“ donosi z Berlina, że Kapp 


| To też Niemcy podnoszą krzyk. „Bolszewi. |ustąpił z urzędu kancierza, ponieważ nie mógł 


[utworzyć gabinetu. W porozumieniu między 
jrządem berlińskim a starym rządem, pozostiw 
nie prezydentem Rzeszy Ebert. Będą powołani 
ministrowie fachowi. Nowe wybory odbędą się 
w ciągu dwóch miasiący. Prezydent Rzeszy bo- 
„dzie wybrany na podstawie plebiscytu. Porozu- 


inie słuchać tych gromów, do których pawat | mienie to upraszcza sytuacyę, która jest jednak 
Niemcy nie przywiązują zbytniej wagi, gdyby |nadai poważną. Strajki są skierowane wszędzie 


przectwko obu rządom. Hasłem jest dyktatura 
prołetaryatu, dlatego istnieje możliwość, że 
praca nie bedzię jeszcze podjętą. Wspólna ode- 
zwa rzedu prawowitego i mądu rewolucyjnego 
oświadcza, że strajk generalny jest zbrodnią, 
atoli zwolenniey radykalnego kierunku wyko- 
rzystują sposobność, stworzoną przez zamach 
militarystyczny. Jest wątpliwem, czy kcaflikt 
da się zażagodzić bez rozlewu krwi. Przystódcyę 
ohu grup socyalistycznych zgodni są w tem; ta 
rozwiązanie przesilenia i faktyczne usuniecie mie 
Etarystycznych władców może nastąpić tylka 
przez rząd czysto socyalistyczny, t. zn. przez 
dyktature mzs. 


Hiddenhurj na *huówni, 


Wiedeń. P. A. T. Dzienniki wiedeńskie cma- 


trzymuje się pogłosku, że rekoss"rukcya gabi- 
netu nosiąpi w najbliższym czasie, Wedle obir- 
| oaiących relacyi ustąpią stanowczo miu. apro- 


rem pierwszem prawem jest prawo rozwa- | wizacyi i szarbu, prawdopodobnie także i min. 


,wodzi to, że o powołaniu całego nowego ga- wiają wypadki beriińskie i twierdzą, że rząd za- 
į Pinetu w obecnej chwili niema mowy, tem wig- |machowy w Berlinie opiera się na kruebych 
„cej, żo byłoby to niepożądane ze względu na podsiawach i upadku jego należy oczekiwać 


położenie wewnętrzne i zagraniczne. w dniach najbliższych. Znaczna część dzienui- 


Jania państwa, istnieć nie może. Jeśli nie 


potrafią zaprowadzić w niem porządku wła-; 


sni obywatele, uczynią to oboy, choćby 
Trocki, ze swoją karą śmierci zw strajk, ze 
swoim 12-godzinnym dniem pracy. Z tego 
zdają już sobie sprawę - chyba wszyscy. 
z wyjątkiem tych, którzy umyślnie kładą 50- 
bie bielmo na oczy. 

Do walki z tymi objawami świadomego 
niszczenia własnego państwa powołani są 
wszyscy obywatele, Jest to powszechna 
słuaba obywatelska. Do służby tej wzywa 
nie tylko rząd, wzywa również poczucie 
godności naroślowej, wzyiwa instynkt życio- 
wy, który w każdym narodzie istnieć musi, 
wzywa sumienie. „W razie wybuchu straj- 
ku powszechnego rząd powoła do życia amo- 
łeczne organizacy e, które, współdziala- 
jąc z rządem, utrzymają działalność tych in- 
stytucyi, jakie dla życia ludności wielkomiej- 
skiej są konieczne" — brzmi onegdaj- 
szy komunikat madowy. Idea tej samtoabwo- 
ny poczęła się juź na gruncie warszawskim 
przycblcekąć w kształty realne. Na tej dro- 
dze z uznaniem powitać trzeha uchwały mło- 
| dzieży warszawskich szkół wyższych, która 
wobec lrezrobocią warszawskiego uchwaliła 
oddać się do dyspozycyi wiat, i siłami swe- 
mi podtrzymywać ruch, 
strajkujących. Nie wątpimy, że idea „armii 
pracy”, zapoczątkowana w Warszawie. roz- 
szerzy się na wszystkie ziomie Rzeczyposmo- 
litej i że w trzecim roku istnienia Wolnej 
i Zjednoczonej Polski rozpoczniemy prace 


Niemcy w Poznańskiem. 


Poznań, 18 marca. 


Kiedy w Krakowie święcono uroczyście 
GOO-lecie pokonania Krzyżaków, ich potomko- 
wie przygotowywali w Poznaniu wielką wy- 
stawę przemysłu, handlu i rolnictwa. Miała ona 
fviatu pokazać co zdziałane na „starej ziomi 
niemieckiej". Przybywających na wystawę go- 
fci witał na wstępie do stolicy nowy zamek 
królewski, z czarnym orłem na wysokiej wie- 
fy. krzewiciele nieiaczyzny: akademia i teatr; 
ł podporu osadników: gmach  kołonizacyjny. 
Można było spokojnie patrzeć w przyszłość, 
kiedy rząd miał na swo usługi karnego żołnie- 
rza i gorliwego nauczyciela, księdza i urzędni- 
ka. Przytem Ostmarkonverein działał 
sprężyście. Jad wszczepiało blisko 200 wędro- 
wnych bibliotek z agitacyjną literaturą, czyta: 
ną chętnie nawet przez Polaków, bo było to 


jedyne źródło zaspakajające głód książki, które- | 


go nie mogli ugasić rodacy. Umiano się przy 
tem tak sprytnie urządzać, że nawet Bibliote- 
ka Raczyńskich, oddaną w ręce hakatystom, 
zakupywała z polskich funduszów setki tomów 
zohydzających Polskę i obdarzała nimi pol- 
kich czytelników. Wspierała ją w tej pracy 
tiblioteka cesarza Wilhelma, muzeum cesarza 


+ O . : i 
Fryderyka i gorliwa książnica z ..Bromberga". 


Inad jej rzoczywistą odbudową wewnetrzna, 
| Jednak Priisacy czuli się w Poznańskiem 
coraz gorzej. Niepokoiło ieh wzmożenie się pol- 
skiego Życia. Statystyka niemiecka wskazała. 
lže w samym Poznaniu, w ciągu ostatnich 20 
(lat spadł procent Niemców z 50 na 41, a tym- 
|czasem Polaków wzrósł z 50 na 59. Zaiaić nie 
było można przyrostu szkół, towarzystw kul- 
turalnych i ideowych. Zdwojono czujność; aie 
ibyło zapóźno. Kardynał von Widdern wyraził 
|głośno prawdę, którą znali już wszyscy: Das 
ischlafende Heer der Polen — leider 


|kain Roman; — „zbudzili się rycerze, są już 


'|przy pracy i jeśli się ich nie zdławi, wschód | 


lsa wskazał kardynał na Polki, jako na spe- 
| cyalnej wymagające opieki. Przecież wielki 
iBismarek powiedział: „So lange es noch eine 
| polnische, Frau gibt, wird ea auch eine polni- 
,scha Frage geben". Katastrofa biegła szybko. 
Ostatnie roczniki organu hakatystów Die 
jOstmark uderzały coraz głośniej na trwogę 
il eoraz więkstych żądały ofiar. Aż padło z 
| Ameryki orędzie Wilsona i Niemcy ostatecznie 
stracili grunt pod nogami. Der polnische Auf- 
stand in seiner Knstehung, świeżo wydana ksią- 
żka Vosberga, poucza, że od wdania stę Ame- 


l 
| 
| ryki 

| krók. 


porzucony prze? | 


przepadnie". W swej chrześcijańskiej gorliwo- | 


do polskiego powstania wiódłstylko jeden | 


i 


Przewrót w 

Berlin. P. A. T. Badio st. krak. Aż do czasu 
dofinitywnego porozumienia obu rządów zamie- 
rza obecny rząd berłiteki utworzyć nowy ga- 
binet z drem' Kappem na. czele. Kierownietwo 
każdego z ministerstw obejmie najstarszy ran- 
gą podsckretarz stanu. 

Berlin. P. A. T. Kadto st. krak. Niemiecka 
iskrowa służba prasowa podaje: Nowy rząd 
jprzygotował układy z dawnym rzędem. Pierw- 
szy prezyient gocyalny demokrata, Winnig, w 
Prusach Wschodnich wypowielziat się za no- 
wym rządem. Pomosze oświadczyło się z8 no- 
wym rządem. Wszystkie pogioski o zamiarze 
sprowadzenia byłego cesarza Wibołma są bez- 
podstawne. Nowy rząd proklamowany zostal na 
jaasadzie niemiąckiei Tzcczypospolitej. Układy 
|z niezawisłymi sccyalistami w Berlinie nie do 
|prowadziły do gorozumieuia. Zapatrywania we- 
iwnątrz samej partyi demoksnatycziej nia sa je- | 
dnolite. W Porlinie, z wvistkiem nielicznych 
wypadków zakłócenia spokoju, połaczouych ze 
strzslaniem, panuje spokój, | 
i Beriia, P. A. T. Redio st. krak. W celu ukła- | 
[dów pomicdzy nowym i dawnym rzadan przy- | 
hvł z Drezna do Berlina. generał Maerker, któ- 
ry poprzednio poroziniał są w tej kwestyi | 
z prezydeniem Ebertem. | 

Kraków. Radio P. A. T. z Wicdnia. Biura 
{Wolffa donosi: W sprawie zaprzeczenia rządu 
| Bauera, jakoby generał Maerker wystepuwał 
w Periinie w charakterze oficyslnego zastępcy 
tego rządu, prostuje się urzędownie. że Nnetker | 
loświadczył, 1% przyjeżłża do Bonina za zgodą 
miarodajnych zastępców rządu Bauera. 
| Poznań. P. AdE- Redio P. A T. z Wiodnia: | 
Według doniesień B'nra Wolffa, wojska obrony | 
państwa (Reichswehr) ostatecznie przyłączyły | 
się do nowego rządu. natomiast straż bezpie- | 
|ezeństen (Sicherheitswehy) czyni jeszcze pewne 
, trudrości. 
| Poznań. P. A. T. Rad'o P. A. T. z Wieduia: | 
IZ Frankfurtu nad Mencm donosza: Dowódca 
tutejszych wojsk obrony państwa, generał Stole- 
lmann, oświadczył woboe zebranych robotników, | 
że stoi po stronie dawnezo rządu. | 


NARADY STAREGO RZĄDU. 
Stuttgari, P. A. T. Tel. Comp. Dawny rząd 
odbył posiedzenie gabinetowe, w którem wziął: 
udział takżo "prezydent Zgromadzenia narodo- 
wego Fehrenbach i wirtemberski prezydent mi- 
Inistrów. Postanowiono jednomyślnie odrzucić | 
|vszelkie pronozycye rokowania z rządem ber-, 
jlińskim. Jedyny warunek, który może posta-, 
|wić rząd, jest natychmiastowo ustąpienie Kappa 
li bezpośrednie opuszczenie Berlina. 


i 


| 


| 
i 
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i Rzeszy zebrał się o 4 po południu w obecności ` i 
Nie odrazu zrozumieli Niemcy cały ogrom .prezydenta Rzeszy Eberta, kanclerza Bauera, | Do Warszawy nadchodzą z Berlina bardzo |W. Niemczech. 


1) 


Berlin. P. A. T. Biuro Wolffa donosi ze Stutt- ` 
artu: Rząd Rzeszy podjął agendy. Gabinet ,informacyi, w Niemczech rewolucya wojskowa 


Niemczech. 


środę po południu o godz. 4. Ze sprawcami sa- 
machu w Berlinie nie będą tcezone żadne roko 
wania, Rząd konstytucyjny żąda ustąpienia 
Kappa i towarzyszy. 


Rokowań nie będzie. 


Stuttgard. P. A. T. Dawny rzad niemiecki 
ogłosił, że nowy rząd stara. się wywołać wra- 
żenie, jakoby portraktował z dawnym prawo- 
witywi rządem i że genera! Me=rkar pośradniczy 
w tych peruakiacyach. Jest to wymysłem rzą- 
du Kappa. gdyż prawowity-rza ożrzuca wszel- 
ka myśl periraktacyi z «omachowewni berliń- 
sk mi. 


NIEUDAŁE UKŁADY, 

Kvaków. Radio P. A. T. z Wiednia. Biuro 
śoreen, donosi z Berlina: Układy między rzą- 
dem a politycznemi partyanx, w szczególności 
z partyaini prawieowemi, uległy rozbiciu, Stano 
wisko ministra spraw zażrimcznych ofiarowa- 
no von Rafowitzowi i genenowi Winterfeldo- 
wi. którzy jednak odzrowiedz.eli omownie. 
Na razie periraktuje się z Helfer:chem. 


G-nodzinge ultimatum koalicji. 


Berlin, P. A. T. Nadzwsczzine wydania „Vor- 
wacrtsu* donosi z Drezna, że doniesienie, ja- 
koby generał Rerg periuaktował imieniem rey- 
du dawnego, jest nieprawdziwe. Jak denoszą 
następnie „Vorwaertsowi* z Drezna, mial Foch 
postawić Beriinowi uliimaium, by wszystkie 
zaajdujące się w Berlinie wojska, opuściy mia- 
sto w przeciągu 6 godzin i zostaly rozhrojone. 

Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi z Dre- 
zna: Wedle wiadomości nadesziych tutaj o go- 


|dzinie wpół do 5 po poludniu. miała kealieym. 


wystosować przed 2 godzinami utiimatum 6-cło 
godzinne do rządu Kanpa, Wediug wszelkich 
oznak są godziny tządu zainaciowego połiczo- 
ne. Mówią o tem, że Reichswebr ma złożyć 
broń. 

4 


- URZĘDOWE OŚWIADCZENIE, 

Kraków. Radio P. A. T. z Berlina. Biuro 
Wolffa donosi: Wbrew tendencyjnym pogło- 
skom sawiadamia się urzędowanie, iż etoeumek 
obecnego rządu do koalicyi jest żak najlepszy. 


Sprzeczne wiadomości. 


Warszawa. (Telefonem). Jak donoszą z Lon- 
dynu, Lioyd George zapytany © stanowisko 
kcalicyi wobec przewrotu w Berlinie, oświad- 
czył, że należy wyczektwać rozwoju dalszych 
wypadków. Wedle otrzymanych przez niego 


zatacza coraz szersze kręgi. 


ków konserwatywnych oświadczyła się przeciw 
nowemu rządowi. „Neue Freie Presse“ donasi 
z Berlina: Marszałek Hindenburg wysto- 
sował do rządu Kappa telegram, w którym 
uprasza usilnie władze berińskie, aby wycofa» 
ły wojska a Berlina i przywróciły stan kon- 
stytucyjny. Równocześnie wystosował Hin: 
denburg telogram do prezydontą Rzeszy E bez 
ta, w którym donos. mi o telcgramie, wysla- 
nym do Berlma i prosi go, aby w kwestyi no- 
wych wyborów do Zgromadzenia Narodowego 
poczynił ustęzstwa. 


DEPESZA GEN. GROENERA. 

Włedeń. P. A. T. Biuro kor. donosi z Boris 
„na wedle „I'rankfurter Ztg.', że generał Groe- 
ner wystosował do Hindenburga następujący 
telegram: Rząd Kappa nie jest możliwym dla 
Rzeszy niemieckiej. Zachodzi  niebeznieczeń- 
stwo. że cale południowe i cale zachodnie pań- 
stwa oderwą się od reszty. Nadto jest rząd Kap- 
ipa i Lucttwiza pod wzylędem  zagsanicznym 
'n'emożliwym, co tembzrdzicj jest niebezpie.z- 
nem, ponieważ właśnie teraz poprawia me na» 
sza położenie gospodarcze. W marsalku Hin. 
denburgu najszersze warstwy narodu niemie: 
cekiego pokładają całą swa nadzicję w tej chwiĦ, 
ponieważ jedno joga słowo wystarczy, ażeby 
skłonić „Rejehswehr" do wejścia na teren kon-, 
stytucyjny. Z tego powodu wystosował Grog- 
ner do prezydenta Rzeszy, Eharta, następu” 
jący telegram: Jvich moje pośratnietwo jesti 
dla pana pożądanem, jestem gotów siróbowić, 
by mars»sick polny Findenkury użjt Bwojęgo 
wpławu w „keżchswehr'ze*, w tym valu, by w 
Berlinie został przywrócony stau konstytucyj- 
ny. Uważam jednak za konieczną zmianę cha- 
rakteru rządu, bez ohsadzenia najważniejszych 
ministerstw przez fachoweńw, następnie rychłe 
rozpisanie wyborów do Reichstag Zmiany kor- 
stytucyi nie mogą nsstajić przód zejściem mię 
nowego Reichstagu. Podobny telegram wysy-. 
łam do Hindenimres. 


Stanowisko koabicył. 


Wiedeń. P. A. T. (Ag. Centralna w Paryżu). 
W angieisktch koiach dypłomatycznych w Pa- 
ryżu zapewniają, że Anglia żadną miarą nia 
uzna rzadu, który cbce zdobyć panowamie Ho- 
henzaliermom. W tym wzgiędzie odeszły stah 
nowcza wskazówki do Falandyi s żądaniem, by 
Holandya podwoila straż nad rodziną eesnzską. 
Tonsam pozłąd psnuje we francuskich kołach 
politycznych. Barthou oświadczył, że koalicya 
musi baczyć pilnie, by traktat wersałski był re- 
spektowany. Viviani oświadczył, że skoro Loałi» 
cya nie chciała pertraktować z Hohenzollerna- 
mi, nie jest możliwem by rokowała z wysłan- 
|nikami tychże. nawot w przebrania. Delogacyg 
nłomiecka w Paryżu sdradza wielki młapokój 
t niepewność. Kilku deleratów niamiecktwh od- 
jechało do Berlina, aby się naocznie pwełkonać 
o sytuacyi. Sądzą, że w rsoczywistośd gragną 
oni oddaó sią do dyepozycył nowemu 


O nismieckości miasta świadczyły coraz Hi- swej klęski. Wiedźiano, że Poznańczycy prędzej |prezydenta i wiceprezydenta Zgromadzenia na- sprzeczne wiadomości. Należy podkreślić, że| Paryż. P. A. T. Biuro koresp. Doniesienia n, 
czniejsze pomniki pruskich monarchów, ohch-| wyginą wszyscy, niż oddadzą odzyskaną zie- |rodowega i wtrtemberskiego prezydenta mini- ' dzisiejsze wiadomości zaprzeczają wczorajszym, |deazłe » Londynu orzekają, że fiedzą tam wyy 
mię; w mundurze żołnieraa Wiolkopolski biło |strów. Panowała zupełna zgodność co do tego, otrzymanym przez prasą późnym wżeczorom. |padki w Niemczech bez muwzedzcń. Odniesion 
przecież serco dziecka, katowanego niedawno |że Zgromadzenie Narodowe ma się zebrać we.Nie potwierdza sie mianowicje donioskoję u ao- | wrażenie, że organizuje wią opór przeciwko z 


sli na cześć zwyci 


ęstw i urągający Polakom 
biusi Bismarcka, j E 


Bir. 2. 


„BŁUS 


va w 
RAR 


JpU“ z dnia 18 Morea 10290 roku. 


| 
qmachowi stanu, że będzie możeua neutralnie o- 


czekiwać rozwoju wypadków. Nic jest znani) 


Kraków, Radio P. A. T. z Wiednia, Biuro 
ikoresp. donosi z Drezna: Na placu pocztowym 
U 


pradu elektrycznego i gazu. Analogiczna pod- |ltechniki, w sprawie zwalczania strajków, nie 


| 
wrai obejmie również i miejski zakład tram- | wszystkich, nie tych, w których chodzi o słu- 


jeszcze cpinia Lloyda Ceorge'a i jogo wapółpra 
cow nikjw. którzy wedle „Matira“ będą bowi 
pezi hewtyn m aż da końca toze ty gówna. 
Panuje w Paryżn zgoune zdanie, że nie powin- 
no rastypó wmięszanie się w konflikt, który | 
posiada charaktor wewnętrzny. żaieży  wycze- | 


jgdy samochód pancerny z obsadą wojsk pań- 
'stworych wjechał na plac, aby usunąć z bu- 
dynku pocztowego  miłicyę robotniczą. Obie 
strony poniosiy w ezasie walki straty. 


rłosiedzeniu będzie musiała się zastanowić nad 

nowem podwyższeniem een biletów jazdy. 
KWIATEK ZE STOSUNKÓW APROWIZA- 

CYJNYCH. Żona jednego z naszych współpra: 


przyszło wezaraj do silnej strzelaniny w chwili, |waiowy, tak, że Rada miasta ma najbliższem |szne żądania ekonomiczne, lecz tych napół re- 


he które godzą wprost w byt i do- 
bro państwa. Uchwalono mianowicie potwo- 
rzyć „drużymy ratownicze* dla zabezpieczenia 
minimum warunków normalnych życia społe- 


Kraków. Radio P. A. T. z Wiednia. Z Hagen |cowników zwróciła się w sobotę 13 b. m. na|czeństwa, dla obrowy przed jego zanarchizo- 


kiwać, ał się utworzy skonsolidowany rząd i dcnoszą, żo w Wetbor wywiązała się wałka |placu Jabłonowskich do komisarza targowego | waniem. Bzczegółowe uchwały zabezpieczają 


cządzić ten rząd wedle sianowisxa, jakie on 
zajmie wobec traktatu wersalskiego. pn 
Londyn. P. A. T. Biuro Reutera dowiaduję 
się, że angielski pełnomocnik w Berlinie otrzy- - l "pĘ | 
mał definitywne zapewnienie. iż nowy rząd ma; Kraków. Radio P. A. T. s Wiednia. Biuro 
zamiar uznać traktat pokojowy. W kołach u- koresp. donosi z Lipska: Wczoraj po południu 
rzędowych uważają możliwość akcyi ze strony przyszło w wielu miejscach miasta ponowuie 
koalicyi za przedwczesną. Wszystko, co obe- do strzelaniny, przyczem wielo osób zostało za- 
cenie może być powiedziane, jest to, że koalicya bitych lub raniony ch. | wa 
nie będzie się narażała na ryzyko. Istuieje o-! Kraków. Radio P. A. T. z Wiednia. Biuro 
czywiście w pewnych wypadkach możliwość koresp. donosi z Frankfurtu: Odduiały robotat- 
akeyi zbrojnej koalieyi. Będzie też niewątpli- cze, które chciały udać się do koszar, aby za- 
wie zwrócona uwaga rzadu holenderskiego na żądać od dowódcy okroślenia jego stanowiska, 
nowy rozwój wypadków. 7 à zostały przez wojsko zatrzymane. Ponieważ ro- 
Paryż. P. A. T. Biuro koresp- Niemiecki peł |botnicy nie usłuchali rozkazu, dało wojsko 
noinocnik dr. Maver udał się wczoraj po połu- |ogmia, zabijając jedną osobę a raniąc cztery. 


jwojsk państwowych, która miała obsadzić .tę 
micjscowość. Po obu stronach są liczni ranni 
i zabici. 


między oddziałami robotniczymi a kompanią z zapytaniem, czy wymagana przez sprzeda- |tę czystość 


ksze mięsa cena 20 marek za funt wẹ 
tróbki nie jest wygórowana. Spredająca wy- 
jaśniła komisarzowi, że te jeet wątróbka wie- 
przowa i dlatego więcej żąda. Od tego czasu 
obie sprzedawczynie mięsa na tym placu nie 
cheg nie sprzedać owej osobie, ani jej służą- 
cej, podająe, KŁ komisarz zakazał sprzedawać 
tej pami Jaka jest rada ma tego rodzaju 
nadużycia? 

TYFUS W KRAKOWIE. Stan epidemii ty- 
fusu plamistego w Krakowie nie znajduje się 
już w tym stanie nasilenia, co przed kilku 
tygodniami. Wypadki tyfusu zdarzają się prze- 
dewszystkiem na Kazimierzu, Stradomiu, Pod- 
górzu, oraz w dzielnicach przyłączonych, jak 


ideową odruchu, zastrzegając 
kierownictwo  konferenceyi ogólno- akademi- 
ckiej, a w zakresie uchwałonym przez nią, za- 
| zem Bratnich Pomocy. Postanowiono też 
wezwać młodzież akademieką Jlwowską, kra- 
kowską, wilańską, poznańską i lubełską, aby 
również powołały do żywia drżywy ratum- 
kowe. 

W ten sposób młodzież nasza daje piękny 
przykład całema ogółowi narodu, a życzyć- 
by sobie należało, aby rozważniejsze żywioły 
mawet wśród socyalistów również uznały, że 
imie chodzi tu o zamach na to stronnictwo, a 
nawet na jego metody, lecz tylko przed wy- 
brykami najskrajnicjszych jego elementów. 

ZAŚLUBINY SKALNEGO PODHALA Z MO. 


dniu do Milleranda, ażeby mu przedłożyć wia- 
damości, które otrzymał. Udało się drowi Maye- 
rowi tzyskać połączenie z Dreznem i innemi 
miastami. Otrzymał też depeszę okrężną, któ- 
rą rozesłał rząd Bauera przedwczoraj do niemie 
ckich przedstawicielstw za granicą. Dr. Mayer 
oświadczył, że zastępuje dotąd jedynie rad 
Bauera, który chce spełnić wiernie zobowiąza- 
nia, przyjęte wobec koalicyi. Mayer oświad- 
czył następnie, że wojskowy zamach napotka 
na opór znacznej cześci narodu niemieckiego. 


— FRANCYA A PRZEWRÓT. 

Paryż. P. A. T. Agencya Havasa: Rząd fran- 
enski uma za jedynie legalny ten rząd nie- 
miecki, który stawi się pizod Zgromadzeniem 
Narodowem w Stutęgardzie. 

Wiedeń. P. A. T. Filia Biura Wolffa podaje 
ze Stuttgartu: Rząd francuski wysłał do Stutt- 
gariu osobną dyplomatyczną reprezentacyą. 


Zarządzenia Koalicyi. 


Paryż. P. A. T. „Petit Parisien“ podaje, że 
francuski minister wojny z całym spokojem od- 
nosi się do obecnego stanu rzeczy w Niemezech. 
Mimo to jednak istnieje zamiar podwojenia od- 
działów francuskich w Strassburgu, Wiessba- 
denie. Neustadzie i Bonn, sbojmujących razem 
trzy karpusy. 


GŁOSY PRASY KOALICYJNEJ. 

Londyn. P. A. T. O wydarzeniach w Berlinie 
pisza ./Timcs*: Obcena walka jest walką po- 
miodży Prusami a resztą Niemiec. Niestety broń 
jest nierówna. Nikt nie może przewidzieć wy- 
ników tej walki, między wielorybem a tygry- 
sem. Prawdą jest, że strajk generalny szybciej 
się rozszerza, niż rewolucya, lecz nie jest on 
decydującym. Mówią, że istnieja porozumtenie 
między Spartakewcami a rewolucyonistami. 
Jest nie bardzo możliwem porozumienie między 
niemieckim militaryzmem a bolszewikami ro- 
syjskini. Cznijnońć i jednomyślność po stronie 
kaalicvi nigdy nie była tak konłeczną, jak obe- 
cnis. „Morning Post“ pisze: Musimy skorzystać 
ze sposobności. aby wrócić do polityki francu- 
skiuj, która polega na tem, by popierać pań- 
stwa poludniowo-niemieckie przeciwko Pmasom. 
Mamy prawo i obowiązek przeszkodzić temu, 
by Prusy narzucały państwom poludniowo-nie- 
mieckim politykę wojskową. Musimy wszystko 
uczynić, co w naszej mocy leży, aby Polska 
uzyskała większą potęgę. Godzina energicznej 
decyzyi nadeszła. 


PRZECIW STRAJKOM. 


Berlan. P. A. T. Radio st, krak. „Amtliches 
Nachrichten Blatt“ nowego rządu ogłasza 
oświudczenie Noskego, że rozszerzanie pism 
ulotnych z wezwaniem do generalnego strajku 
nio było życzeniem rządu. Wszystkie strajki po- 
winny ustać, robotnicy powinni natychmiast po- 
wrócić do pracy. Także bez tego oświadczenia 
zo strony Noskego — twierdzi „„Nachrichten- 
blatt“ — panuje ogólnie uzasadnione przypu- 
szczenie, *0 teu tak zwany generalny strajk w 
najbliższym czasie upadnie, gdyż większość 
związków urzędniczych i robotniczych przyszła 
wreszcie do przekonania, że strajk w dobie 
obecnej jast wyraźną zbrodnią przociw rzeczy- 
pospolitej niemieckiej. Częściowy strajk kole- 
jarzy będzi wkrótce zakończony, 


ROZRUCHY I DEMONSTRACYE. 

Carnarvoa. P. A. T. Radio st. krak. W pro- 
wincyi nadreńskiej odbyły się wiełkie demon- 
stracye robotnicze przeciwko przewrotowi ber- 
lińskiemu. W Kolonii demonstrowało 158 do 
200 tysięcy robotników. 

Berlin. P. A. T. Tel. Comp. Strajk generalny 
trwa W pierwszych godzinach przedpołudnio- 
wych panował jeszcze spokój. Wojska przecią- 
gały ulicami; na różnych punktach usiłowali lu- 
dzie gromadzić stę, zostali jednak przez wojsko 
rozpedzeni. Panuje wielki brak środków ży- 
wiiości. 

Wiedeń. P. A. T. Biuro kor. donosi z Berti- 
na: Przy starciach, które wydarzyły się wczoraj 
w różnych punktach miasta, wrnosHa Hezba tra- 
pów. wedle dotychczasowych wiarogod” eh 
wiadomości, ponad 200. Urzędowo doniesiono do 
gotz. 1 'w. nocy o 50 trupach. 

Berlin. P. A. T. Biuro Wolffa donesi: W ró- 
żnych punktach zewnetrznych dzielnłe Berlina 
przyszłą dziś po południu do starć między tłu- 
mami i żołnierzami ohrony państwowej. Osta- 
tnia zrobiła użytek z broni, po części z ka- 
rabinów maszynowych. Wiele osóh zostało za- 
błtych i rannvch. 


Wiedeń. P. A. T. Ta. Comp. donosi z Ham- 
burga: Oddziały wojska bałtyckiego, które ciąg- 
nęły na Hamburg, obsadziły miejscowość Har- 
burg koło Hamburga. Oszańcowały się one w 
szkola i gostały zaatakowane przez straże mie- 
szkańców i przez batalion pionierów. W walce 
zabito 14 robotników. Następnie wycofały się 
oddziały bałtyckie w miasta. 

Wiedeń. P. A. T. Tel. Comp. donosi z Ber- 
lina: W Chemnitz została proklamovana dykta- 
tura rad, taksamo w Hamburgu, Bohum, War- 
nen. W KHonii przyszło do poważnych walk 
ułicznych. W Hanowerze zdobyli uzbrojeni ro 
botnicy dworzec, strzeżony przez słuchaczów 
tochniki, Odbyły się demonstracye na tle ży- 
wnościowem. przyczem przyszło do płądrowań. 


WALKI WE WROCŁAWIU. 

Warszawa. (Telefonem). Wedio informacyf 
osób przybyłych z Wrocławia, po nadejściu 
wiadomości o przewrocie w Berlinie wybuchły 
w Wroeławiu rozruchy i walki uliczne między 
zwolennikami obu rządów. Obrzucano się gra- 
natami ręcznyini, przyczem wiele osób zostało 
zabitych i rannych. 


POŁOŻENIE W MONACHIUM. 

Wiedeń. P. A. T. Biuro Wolffa podaje » Mo- 
rachium: Tutaj panuje spokój. Utworzył się no- 
wy gabinet. Woisko jest pewnem sytuacyi Spo- 
kojny rozwój jest zagwarantowany. Ludność 
wiejska życzy sobio czasowej dyktatury woj- 
skowej. 

OCZEKIWANIE WILHELMA. 

Paryż. P. A. T. „Matin“ donosi z Hagi, że 
w Zamku Amerongen ostatnie wydarzenia w 
Niemczech wywarły wielkie wrażenie. Od wcze 
raj można zauważyć tam nieustanny ruch sa- 
mochodów. Również í były następca tronu nie- 
micekiero objawia wielką ruchliwość. 


KRONIKA. 


Kraków, 15 mara. 


PRZEBUDZENIE WIOSNY. Kończy się pa- 
mowanie zimną ij martwoty w naturze. Dni 60- 
raz dłuższa, promienie słońca w ezas pogodny 
przygrzewają coraz silniej. Jeszcze ziemia zda- 
je się obumarłą i bezsiłną, lecz spodem w ta- 
jemniey: prą się już seki żywotne w korzenia 
roślin, Krzewy bzu Żyją już na nowo, be oto 
rozwinęły się z drobmych paczków maleńkie 
świeżB, zicłone listeczki Tu i ówdzie widać 
już na rlantach pierwsze wiosenne kwiccie. 
Skowronek wznosi się mod obłoki, przyśpie- 
wując wiosennym pracom rolnika, gdzienie- 
gdzie jednodniowy motyl zatrzepoce w słoń- 
en. W mieście powesełaio, planty peiie prze- 
chadzających się, a najbardziej słońcem i wio- 
sną, która nadchodzi, cieszą się dzieci, sztzę- 
siwe istoty, majace wiosnę — w Y- 

UROCZYSTY KONCERT KY UCZCZENIU 
IMIENIN NACZFI NIKA PAŃSTWA odbył 
gie w zeszłą niedzielę w szpitału inwalidów 
przy Ále Miekiewicza, pod kierunkiem prof. 
muz. Ludwiki Grodziekiaj. Pieknie udekorowa- 
mą świetticę saczelnie zapełniłi inwalidzi. Przyr 


| 


szpitała ks. Świerczek, podnosząc zasługi Na- 
czełnika. Za Śpiew mlobyłi oklaski p. A. Ma- 
zanek i p. Nożeńska. Por. Tomlar, many poeta 
wojenny, wygłosił piękne przemówienie, na 
skrzypcach grał jedmor. Wilkosz, na fortepia- 
nie p. Lismtzka przy akompaniamencie m Gro- 
dziekiej. Zorana orkiestra inwalidów wykona- 
ła pod batutą sierż. Króla szereg miłych 
utworów. 

DAR NARODOWY DŁA NACZELNIKA 
PAŃSTWA. We czwartek o godz. 5 po połu- 
dniu odbędzie się w sali konferencyjnej magi- 
stratu pierwsze posiedzenie pelnego obywatel- 
skiego komitotu daru narodowego -dla Naćzeł- 
nika państwa. 

PODWYŻSZENIE PŁAC PRACOWNIKÓW 
ZAKŁADÓW MIEJSKICH. W . poniedziałek 
cdbyła się w magistracie konferencja człon- 
ków prezydyum miasta, komisyi gazowe-elek- 
trycznej, wodociągowej i rrzedstawi:ieli spółki 
tramwajowej, z reprezentantami Związków za- 
wedowych robotniczych w sprawie podwyższe- 
nia poborów służbowych pracowników gazo- 
wai, elektrowni, wodociągu i tramwaju. Usta- 
lono znaczne podwyższenie płac zasadniczych, 


—— Z ZN A ZNA Z! AO M OD 


nych pracowników. Wydatek 


Czarna i Nowa Wieś, oraz Krowodrza. Wy- 
padków, jak się dowiadujemy, bywa dziennie 
po kiłkanaście. Tyfus najniebezpieczniejszy jest |ządubin skalnego Podhala z morzem. Oibrzy- 
dla osób starszych, oo ukończyly 40 lat ży- mi pochód, ciągnący się na przestrzeni przeszło 
cia. Śmiertelność wynosi 9 proc. Spodziewać | kilometrowej, wyruszył s rynku w stronę Ko- 
się należy, że celem doszczętnego, o ile tOjwajica, nad wezbrany Dunajec. Na wyspie, u- 
możliwe, wytępienia w mieście niebezpiecznej | tworzonej przez potok Kowaniee przy zlewie 
choroby, wnioski Miej. Urzędu zdrowia, ty-|do Dunajca, odprawił przy polowym ołtarzu 
czące się zwałczania tyfusu, mające być przed- |nabożeństwo ks. kapelan Krupa, a kazanie 
stąwiome Radzie miejskiej będą przez nią |yypowiedział znakomity kaznodzinja, ka. pro- 
przyjęte, tdzie tu bowiem o należyte uposaže- | boszcz Staich z Klikuszowej. Po nabożeństwie 
mie urządzeń sanitarnych 'w Krakowie, wyka- | prezes Rady powiatowej, p. Uznańs'i, w to- 
zujących powsżne braki. warzystwie reprezentantów Spisza i Orawy, 

W sprawie tyfusu odnośnie de szpitala Św. prof. Machaya i Wojeiecha Halezyna, dokonał 
Łazarza donoszą nam z miasta o następują |sktu zaślubin morza s Podhalem, Bpiszem i 
cych faktach: Według układu między sapita- | Orawa przez zanurzenie pierścienia w wodach 
lem św. Łazarza a maglstratem, ten Ostatni, |[ypajca. Pierścień tea bedzie wraz z doku- 
po rozpoznanin u zgłaszającego eio choreg0 |mentami zaślubin złożony w Muzeum tatrzań- 
w szpitalu tyfusu plamistego, o ile chory mie- |skjem. Drugi pierścień posłano dełegatowi pol- 
szką w mieście, ma go natychmiast przewieźć |skiemu w Gdańsku, p. Biesiadeckiemu, celem 
do miejskiego domu jzolacyjnego na Prądni- | wrzucenia go do morza. Po tym akete masta- 


RZEM. W niedzielę odbyła się w Nowym Tar. 
gu bardzo piękna uroczystość symbolicznych 


byli sen. Past, komendant pułk. Forstam t in- | RORY, 
ni oficerowie. Słowo wstępne wygłosił kapelan i 


ku Białym. Tymezasem onegdaj jeden chory 
czekał 24 godzin w ciasnej poczekalni szpi- 
tala na przewiezienie, dzień przedtem 2-ch cze- 


kało przez 9 godzin, a wczoraj pięciu, mimo | 


wszystkich dostępaych Środków interwencyi. 
Ponieważ przez poczekalnię szpitala przesuwa 
się dziermie setki osób, nie łatwiejszego, jak 
roznieżć tę chorobę i na szpitał i ma miasto. 
Znając sprężystość Miej. Urzędu zdrowia, nie 
wątpimy. iż usunie on wadliwości tej organiza- 
eyi bezzwłocznie, i 

ZGŁASZANIE SIĘ B. JEŃCÓW ROSYJ- 
SKICH. Dyrekcya policyi ogłasza: Minister- 
stwo spruw wewnętrznych reskryptem z 18 
lutego 19%0 rozporządziło, że pobyt b. jeńców 
rosyjskich narodowości niepołskiej na obsza- 
rze 
| władwy krajowaj. Wzywa się zatem wszystkich 
byłych jeńców narodowości ułepolskiej, prze- 
bywających w Krakowie, by beszwlocznie 
wraz z posiadanymi dokumentami zgłosili się 
do tutejszej dyrekcyi polieyi w godzinach u- 
rzędowych od 8—3 pe poł, błuro Mr. 25 na 
I piętrze. Osoby uchylająca się od powyższego 
obowiązku, pociąrnięte zostaną do surowej 
odpowiedzialności. 

RAUT SYNDYKATU DZIENNIKARZY KRA- 
KOWSKICH, który miał odbyć się dnia 19 b. M. 
lz przyczyn niezależnych ed komitetu przełożony 
został na termin późniejszy. wię 

NAPAD W BIAŁY DZIEŃ. Fu mamy rezz% 
|chwałomych bandytów, wałęzających stę bezkar- 
nie pe mieścia, dowodzi następujący wypadek: 
Gdy wczoraj po południa około godz. 5 młody, 
|spokojny robotnik, Bolesław Hajdas, przechodz 
ul. Dłngosza w Podgórzn, jakiś mężczyzna po- 
prosił go o ogień do papierosa. Jłajdaa, nie mając 
przy sobie zapałek, odrzówił. Na to ów niezna- 
jomy dobył noża ł zadał ciężką ranę w piersi 
Hajdasowi Rannego przewieziono na stacyq ra 
tunkową, gdzte fe lekarze opat($pii, potem raś 
karetka Pogotowia odwiozła go de szpitala Św. 
Łazarza. A M 

NAPAD W KROWODRZY. Wczoraj doniósł 
policyf Piotr Fiwek, że w nocy napadli go w 
Krowodrzy Wład. Ńzezurek z dru towarzysza- 
|m i wydari mm pugilares z 2500 kor. Szczurka 
aresztowano. s 

ZDZICZAŁY CHŁOPIEC. Wczoraj około godz. 
6 stała powna liczba ludzi w ogon przed ku- 
,chnią ludową przy ul. św. Krzyża. Bardzo nie- 
sfornłe zachowywał stę tam powicn 15-letn. elło- 
pak. Gdy starszy wiekiem robotnik, Franciszek 

surowo go upomniał, zdztozały chłopiec 
wyjął ogromny nóż i ugodził go w ramię, zada- 
jąc mu poważną ramą. Regułę opażrzono na Bta- 
cyt rożunkowaj. Młodociany nożowiec zniknął bez 
sladu. 

WEDRÓWKA NOCNA Z WORKIEM SKRA- 
DZIONYCH RZECZY. Oncgdajszej nocy poli- 
|eyant napotkał za rogatką M ką podeirzane- 
go ezłowieka, niosącego na pie h ogromny wo- 
rok. Gdy go zatrzymał. człowick ów worek po 
|rreiż i uciekł, W worku poa don mmóstwo As 

Å bodzący a kradzieży. 
deroby i bielim, zący Ri 
I 


Rzeczy te są ebranła w urzędzie 
nym pod Zamkiem. 

ŻYD-KIESZONKOWIEC. Aresztowano 13-letn. 
Bernarda Glasmana za kradzież kieszonkową na 
targa kilkuset koron. 

ZAGINIONY CHŁOPIEC. Dnia 15 b. m. wy- 
dali! sią z domu rodziców przy ul. Smoleńsk 1. 1 
9-letni Antoni Fuchs 1 do domu nie powrócił. 
Ubrany był w towy płaszczyk i maciejówkę. 

ODNALEZIENIE ZWŁOK. Wczorej rano dano 
znać policyi, że w kanale bastyonu pay Jk 
Aryańskiej robotnicy, czyszezący . zna 
w stanie a znajdujące się SKT 20-kitku- 
letniego mężczyzny w szarej i Bpor- 
t h spodniach. Na czole nieboszczyka lekarz 

ski stwierdził smie wielkości pięciokoronó- 
wki Na miejscu dokonano fotografii zwłok, któ- 
re odwieziono de Zakładu medycyny sadowej. 


Z Polski I ze Świata, 
DONIOSŁA UCHWAŁA MŁODZIEŻY AKA- 


Małopoleiń zawisłym jest od zezwoiania |skjej Rady 


piło puszczanie wianków, sporządzonych przez 
młodzież gimnazyalną z kosodrzewiny i cety- 
iny. Wianki puszczamo % pomostu, nad którym 
zawisła morska bandera polska. 

W południe odbyła się Akademia, podczas 
której odczytano akt zaślubin skalnego Pod- 
hala z morzem, Akt tem podpisali przedstawi- 
ciclo różnych gmin, deklarując odpowiednie 
kwoty na budowę floty, polskiej. Przedstawi- 
ciel Zakopanego, burmistrz prof. Kozłowski, 
deklarując 5000, postawił wniosek, by jeden 
z okrętów otrzymał miano „Tatry” i by prze- 
|słać pozdrowienie dla Kaszubów na ręce wo- 
jowody pomorskiego, Dra Łaszowekiego. 

Dnia poprzedniego, t jį} w sobotą odhyło 
się w południe uroczyste posiedzenie nowotar- 
miejskiej, na którem zadskłarowa- 
no 10.000 mk. na budową Foty połskiej. 

DO POLEK ŚLĄSKA CIESZYŃSKIEGO, 
GÓRNEGO, SPISZU I ORAWY wystosowały 
wsaystkia Stowarzyszenia kobiet w Krakowie 
gorącą, patryctyczną odewvwę, wzywającą do 
wytrwałości i wiary w zwycięstwo Polski w 
wadce plebiscytowaj Odezwa kończy się slo- 


wy: Do Was, kabiety, należy podźrzsymanie tej | maż 


siły prawdziwej, która sią na zewnątrz obja- 
wia rozwagą. Niechaj ona promieniuje ne mẹ- 
żów i synów Waszych, zniechęcając wrorów, 
a łącząc brad w zwarty zastąp. Do tego zastę- 
pu Waszego o sile niczwyciężonej, bo płyną- 
cej ze żródła, które się nia wyczerpuje, staje- 
my s Wami w imieniu Polek ze wszystkich 
| warstw społeczeństwa. 

WYKOLEJENIE POCIĄGU. Dyrekcya ko- 
lei komunikuje Dnia 15 b. m. przy pociagu 
towarowym N. 13574, przewożacym  podró- 
źnych, nastapiło wykolejenie lokomotywy i 7 
wagonów na szlaku między Iwoniczem a Kro- 
snem. Pracowników kolejowych dwóch eię- 
żko rannych, dwóch lekko, 7 podróżnych trzy 
osoby doznały kontuzyi. Powód wykołojenia 
nieznany. Dochodzemia w toku. 

BRAK ZIEMI W POZNAŃSKYTEM. „Gazeta 
Podhalańska" ostrzega swoich czytelników. 

|aby nie sprzedawali gruntów ł nie udawał 
se w Poznańskie edem zakupna ziemi, gdyż 
lej tam obecnie niema na sprzedaż. Niewłe- 
rzący ostrzeżeniu marażą się tylko niepotrze- 
bnie na koszta i niewygody podróży, na stratą 
czasu i na ewentualne okradzenie. 

ARESZTOWANIE 72 DEZERTERÓW-ŻY- 
DÓW. Warszawskie dzienniki żargonowe dono- 
szą, że niedaleko Wrocławia patrol francuskiej 
komisyi plebiscytowej aresztował T2 młodych 
żydów, którzy usłowali przedostać się w głąb 
Niemiea  Aresztowanych odstawiomo do Bẹ 
dzina, gdzie stę okazało, że są omi w wieka 
poborowym. 4 uwolniono, a 68 zatrzymano w 
areszcie. Wszyscy pochodzą z Galicyi wscho- 
dniej. 

SKASOWANIE PRÓŻNIACTWA W PONIE- 
DZIAŁKI „Kuryer Zagłębia* donosi: Grono 
poważniejszych majstrów cechowych zawodu 
szewskiego podniosło myśl skasowania trady- 
cyjnego świątowania „poniedziałków“. 

CHŁOPSKA LICHWA. Jak chciwość chlop- 
ska jest niepohamowaną, fakt, opł 
sany Świeżo przez „Gazetę Kielecka”. Oto w 
tych dniach przybyła do Kiełe nanczycielka 
mianowana do gminy Góma, oddałonej e 12 
km. od Kielc. Gospodarz z Góma, który był 
dnia tego na jarmarku w Kielcach i wracał 3 
próżnym wozem de domu, zażądał od nauczy- 
cielkł za to, że jej się pozwolił przysiąść na 


oraz dotychczasowych dodatków  drożyźnia- DEMICKIEJ. Prawdziwa żywotność społeczeń- wóz... 60 marek. > 
z tego tytału |stwa okazuje się przedowszystkiem w tem, żłe| DZIECI WIEDEŃSKIE ZA GRANICĄ. Do-|ły m typie i przeprowadzeniu lord, mistrzą 


Kraków. Rad'o P. A. T. z Wiednia. Biuro|obciąży każdy z tych zakładów o kilka miłio-|w trudniejszych położeniach umie ono, nie o-|noszą z Wiednia: W miesiącu wtym wyjecha- 
koresp. donosi z Berlina: Ogólne położenie bez | nów koron roemie Z tego powodu odbędzie |glądając się na utarte drogi i metody, zdobyć |łe za granicę ogółem 22.634 dzieci, s tego 
zmiany. Kolej państwowa i miejska w dalszym się w najbliższych dniach posiedzenie komisyi |się na samodzielną, twórczą inicyatywę. Akt|9.229 do Niemiec, 5.150 de Szwajcaryi, 5.030 |niezwykle piękne zdjęcia przyczyniają gią wale 
ciącu nieczynna. Również ruch pocztowy, w |gazowo-elektrycznej, na którem œ konieczno- |taki samorzutny mamy do powitania w uchwa- |do Holandyż 1.120 do Szwecyi, 954 do Włoch. |nie do bezprzykładnego powodzenia filma 
|ści, wywołanej obecnymi stosunkami, będą |le młodzieży wszechnicy warszawskiej, do|560 do Dani i 600 do Norwegii. 


zkkładach elektrycznych i gazow 


ych, po naj- 
twiękstój części uastanowiony. i 


{musialy być odpowiednio 


podwyższone ceny |której przyłączyła się młodzież tamtejszej po; 


— 
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Zawiadomienia i komnnikaty. 


ZWIĄZEK EMERYTÓW, rencistów, wdów f 
sierótr kolejowych urządza walne zgromadzenie 
w sobotę dnia 20 h. m. o godz. 5 po pol. w zafi 
Rady powiatowej przy ul. Pijarskiej l 1. 

„KRAKOWSKI PRZEGLĄD TEATRALNY‘, 
którego ostatni zeszyt zdobi na stronie tytułowej! 
podobizna p. Maryłi Malickiej,  młodocianej art., 
teatra Powszech. przynosi wstępny artykuł © 
„Miłosierdziu* K. H. Rostworowskiego, e teatrach | 
rozmaitości w Hiszpanii, powitanie I zjazdu dys 
rektorów scen polskich, recenzye z temtrów i ko-j 
munikaty, oraz kronikę teatralną. Zeszyt zdobią 
liczne ftustracye. 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE. Dnia 15 b. m. 
odbyło się w akademickim kościele bw. Ancy 
nabożeństwo żałobne za duszę á p. Stefans 
Augustynowicza, słuchacza Un. Jag. Ś. p. Au- 
gustymowicz należał do najzdolniejszych i naj- 
więksae nadzieje rokujących uczniów krakow- 
skiej „Almae Matri“. W chwili przełomowej 
dla narodu opuścił warsztat naukowej, pracy, 
i mimo że był słabowitego zdrowia, zacią- 
gmął się do szeregów polskiego wojska. Gorli- 
wość w wypełnianiu marodowego obowiązku 
przepłacił ołiarą młodego życia. Ubyt spole- 
czeństwa nietylko pracownik na polu nauko~ 
wem, lecz odszedł również duch czysty i Tram 
wy. W nabożeństwie żałobnem wziął udział 
rektor Uniw. Jagiełl. prof. Estreicher, przednj 
atawieiele senatu, gromo profesorów, tudzied 
| koledzy ł przyjaciele zmarłego. 


W. RABCE z rozpoczęciem sezonu S8. Nazar» j 
tanki etwierają pensycnat dla dzieci, 676 


WIECZÓR HUMORU 


z okazyi jubiłeuszu dyr. And. Lelowiczy 
z udziałem 40 najznakomitszych artystów, oda 
będzie się w niedziełę 21 b. m w „Sokoło*, 
Zapowiedź wieczoru tego odbiła sią radosnem 
echem wśród naszej publiczności, gdyż dyr 
A. Lełewiez rozwesela nas swym humoremy 
A hemor to niezwykły i nie ze szarży, nią 
z brutalnych efektów, lecz wykwintny. dowcipy 
komizm słowa i wytwornego gestu. Jubilato4 
wi złoży na wieczorze w dniu 21 b. m. w sali 
„Sokoła“ hołd nietylko publiczność, ale i km 
ledzy jego, pragnący uczcić zasługi Jego dia 
sceny polskiej. Na estradzie zjawi sią 40 zma 
komitych naszych artystów, by słowem weso« 
łem, śpiewem i tańcem umħié chwile publicz 
ności i uczcić jubileusz kolegi Wśród gronu 
artystów wystąpią także: Stanieław Poleńskt, 
Steian Tumwki i Leon Wyrwies. Program be- 
dzie szczytem . urozmaicenia, tumieajem humorą 
i wesołości Bilety do nabycia u J. Rudni- 
ckiega, Łimm A-B. 975 


PORANEK „MADAME BUTTERFLY" 


Puccini odbędzie cią w nieduidą 21 K m. 
w mali Tow. Lekarskiego. Prelegentem jest Da 
Józef Rńm, w c Rutracyjnej tąpi:, 
Wanda Hendrtchówna, Br. a TE wal 
i Bt Romanowski. Bitety do u J. Rudniwi 
okigo, Linis A-B. 


Z teatrów krakowskich. 


Z TEATRU IM J. SŁOWACKIEGO komun$gi 
raz O f T wstrząsajicy dras 

kowe dane będ jako s = 
orwazrtkowe dane zie, j uroczysta, w przed 
dzień imienin Naczelnika państwa, poprzedzona 
przemówieniem | odegraniem bymma narędoreza, 
Ponieważ na pierwszem przedstawiarndu dla mia! 


złe 


które zeszły chwilowo z repoztwnu 

wracają w środę i we czwariek na rcpsitutr 
W piątek powtórzony zostanie „Targ na dzicwaj 
cz 


Z TEATRU NOWOŚCI komunikują: „Marewryj 
jo 


Repertuar teatru miej im. I. Słowachiaza,j 
Środa 17 b, m: „Ponad śnieg“ Żeromskiego. 
Czwartek 18 b. m.: „Ponad śnieg" Żeromskiego. 


Reper+ „iejskiegc teatiu pOwezer™ on 
Sroda 17 b. m.: Po raz pierwszy „Odrodzenie“, 
komedya w 3 akt. Fr. Schöntana i Koppel-ilifeldas 
Czwartek 18 b. m.: „Opowiaśd Hoffmana“. 
Wyst. gośc. Iga. Dygaza. 
Repertuar ..Bagatel". 


Środa 17 b. m. Nina Doli. 
Czwartek 18 : 


marnotrawny“. 
Przedstawienie dlą 
ieczorem „ J kia 
ila 21 b. m: Przed poładniega IM koncerd 


symfoniczny; po południu „Gra sero“; wieczoru 
„Brat ma! wiry”. 


Repertuar teatru „Noweści”. 


Środa 17 b. m: „Manewry jesianne". 
Czwartek 18 hb. m: „Mane Jesienne“, 
Pigtek 19 b m.: „Targ m 

Sopota 20 b. m.: „Manewry jesianne*, 


CORKA PANI X... 


znakomity obraz „Sfinksa“, właaność monopoe 
lowa wypożyczalni fiimów „Uciecha*, wywarł 
wczoraj, na przepełniającej po brzegi salę 
„Jeiechy* wykwininej publiczności, wrażos 
nie fascynujące. Przepiękna gra arodziwej Hos 
lenki Groraniekiej, znanej dobrze Krakk wowĝ 
z występów w teatrze Słowaekiego, doskonam 


połskiej kinemałografii Junoszy-Stępowskiez 
wapamiałe toalety pięknej „Pani X.', tudz: 


4 


Film ten jest istotnie trynmfem polskiej satud 
- 974 


kinematograficznej 


TR. 


TT. 


Awangarda. 


Pomimo not z żądaniami pokoju, wysyła- 
nych z Moskwy pod adresem rządu polskiego, 
driała grzmią na linii frontu bojowego od Dy- 
ncburga aż po Dniestr oniemal. Jest to naj- 
lepszą ilustracyą owego wielkiego kłamstwa, 
s”erzonego przez zwolenników wszelkiego ro- 
. dzaju tcoryj Marxa, jakoby one oznaczały po- 
kój świata. Ci zwolennicy bowiem idą z 
nową zaczepną wojną, przeciw ludom Europy. 
Trakt ten daje powód wiedeńskiej .„Re'schspost" 
do trafnych uwag, odnoszących się do niego a 
właściwie do objawów z nim związanych. 

Ofenzywę bolszewicką — pisze „Reichs- 
post“ — fapoczątkowano właśnie wtedy, gdy 
cały świat jest wojną zmęczony i tęskni do po- 
wrotn pokaju. Maxxiści stali się teraz przedsia- 
wicielami pogrobowego mil'taryzmu, marzą tyl- 
ko o wojnie, bo dotąd jeszcze za mało krwi 
prze'ali. 

Do tylu innych metod, jakie poznaliśmy w 
ciągu wojny św.utowej, dodali bolszewicy je- 


szcze jedną, a mianowicie wojnę na odle- | 


« 


„ULUJ BAWUUJ" g Qa IO MATCA IUZY TGRU. 


s kilku posłami. Kłótnia zamieniła się 
nigbawem w bitkę ze strzełaniną, podczas któ- 
rej padło od kul kilku posłów, a kilkunastu od- 
niosło rany. Aczkolwiek i w Europie zdarzają 
się po parlamentach burzliwe zajścia, ale je- 
szcze nie przybierają takich rozmiarów. Ame- 
ryka stanowczo bierze we wszystkiem rekord 
nad zgrzybiałą Europą. 


E a 4 

brady Sejmu polskiego. 

Warszawa, P. A. T. Pierwszym punktem dzi- 
siejszego posiedzenia Sejmu było sprawozdanie 
komisyi prawniczej w sprawie niektórych zmian 
przepisów karnych w byłym zaborze austrya- 
ckim. Boz dyskusyi uchwalono proponowaną 
ustawą w drugiem i trmeciem czytaniu. 

Przystąpiono do sprawozdania komisyi rol- 
nej o projckcie rządowym ustawy © wydzierża- 
Bo niczagospodarowanych użytków roł- 
nych. W roku ubiegłym Sejm wydał w tej spra 
wie dwie ustawy z dnia 8 marca i z dnia 28 
lipca. 


na czeskiem Zgromadzeniu Narodowem. Po. 
Buzek miał wnieść na plenarnem posiedzenia 
interpełgcyę, na którą min. Patek miał bez- 
zwłoczniea odpowiedzieć, ponieważ jednak p. Pa- 
tek nie mógł przybyć na posiedzenie, prosił 
o odłożenie tej sprawy do następnego posiedze- 
nia, co też istotnie się stało. 


> 


Terror socyalistów a rząd. p 


Warszawa. (Telefonem). W sprawie zapowie- 
dzianego przez socyalistyczny Centrałny Komi- 
tet Wykonawezy strajku powszechnego na śro- 
dę w Warszawie, a na czwartek w całej Pol- 
sca, wczoraj po południu odbywały się konfe- 
rencye między przywódcami sooyalistów a rzą- 
dem. W rokowaniach tych wzięłi udział pos. 
Daszyński, Barlieki 1 Moraczewski. 

Ostatecznie sprawę załatwiono w ten sposób. 
iż socyaliści dali rządowi gwarancyę co do za- 
pewnienia rucha w instytucyach, których pra- 
ca jest niezbędna dla ogółu, natomiast rząd zgo- 


Otecnie minister rolnictwa wniósł do |dził się na eofnięcie militaryzacył elektrowni. 


glość. Poiezns wiy z polskiego frontu dono- Sejmu dnia 22 lutego projekt ustawy w spra- ; Również socyaliści cofnęli wniosek, skiorowany 


s, 0 waskach działowych. 


wicdka fala „żydów = wschodnich‘, 


już ruszyla się wie wydzierżawiania odłogów. Projekt ten ko- | przeciwko militaryzacyi zakładów publicznych. 
których |misya wzięła za podstawę obrad. Przemawiałł | Ustępstwa, poczyniope przez rząd socyalistom, 


marsz na Europo środkową cddawna był zapo- |POs. Krzypkowski i min. rolnictwa Bat wywołały w niektórych stronnictwach prawico- 
wiedziany. Ci wschodni żydzi byli i są wszę-,del, który krytykuje wnioski komisyi i prosi | wych silne niezadowolenie, albowiem sytuacy» 


dzie awangardą bolszewizinu, jego proro- 
kami, jego agentami. Zbliżają się oni pod roz- 


o uchwalenie wniosku rządowego. | 
| Pos. Dąbski przestrzega, że za kilka mie! 
a l 


układała się w ten sposób, ża proklamowany 
przez socyalistów strajk prawdonodobnie byłby 


maitemi postaciami, najchetniej jako „uchodź- ,Sięcy możemy znaleść się w takiem położeniu, | sią nie udał. Przeciwko strajikowi bowiem 


cy”, którzy nastepnie stają sią  paskarzami, 


że z Ameryki nie dostaniemy ani jednego wor- 
1 


oświadczyli się: Nar. Związek Robotniczy, oraz 


uprawiają handel łańcuszkowy, wykupują to- |ka mąki i ani jednego dolara. W Ameryce mo- Nar. Chrzeńć. Klub Robotniczy, który w tej 


wary, podbijają ceny i spekulują walutą, a wre- 
Bzcie stają się „rycerzami szezęścia* i wstręt- 
nymi dorobkiewiczami, 

Zdobywają naprzód teren a potem podkła- 
dają miny pod gmach społeczny, tak, że zbu- 
rzenie tego gmachu przychodzi im z łatwością. 
Gdy się pomyśli o tej pracy przygotowawczej, 
dokonywanej od lat wielu w środkowej Euro- 
pie, zgrozą przejmuje myśł o napływie nowych 
zustępów żydostwa ze wschodu. 

Niedawno donics'ono z Berlina. że poczynio- 
no tam zarządzenia przeciw żydowskiemu nie- 
bezpieczeństwu, od wschodu nadeiazajacemu. 
"Dzienniki monachijskie donoszą, że tala żydo- 
stwa zaczyna już zalewnuć Bawaryę. „Bayr. 
Kurrier“ podaje, że w ostatnich czasach zauwa- 
żyć można olbrzymi napiyw do Bawarvi żydów 
galicyjskich i wogóle polskich. którymi przeneł 
niecne są pociągi. przybywające z północy. Nie- 
dawno temu aresztowano w Monachium takie 
go „Polaka“, mającego przy sobie ćwierć mi- 
liona marek, który nie umiał wylegicymować 


się z celu swej podróży i posiadanych pienię- | "TM ustawy. 


dzy. 

Jak sią dmeje pod tym względem w Wiedniu 
św Austryi — łatwo domyśleć się po rozmai- 
tych symptomach, aczkolwiek źródła urzędowe 
sn w dotyczących jnformacyach bardzo wstrze- 
miężliwe. Zuchwalstwo tych żydów, którzy 
ostatnimi czasy przywedrowali do Wiednia z 
tVęgier praz z innych krajów na wschód poło- 
żonych, silnie się wzmaga. Żydowscy wywro- 
towcy pracują z widocznem natężeniem sił i 
ikoncentracyą. 

Ludzie tuteisi powinniby pomyśleć o s a m 0- 
obronie, celem stawienia czoła  niebezpłe- 
czeństwu, którego awangarda stol już 
przed naszymi murami, 

Do powyższych słów wiedeńskiego dziennika 
można dodać tylko tyle, że droga agresywnego 
wschodniego żydostwa prowadzi. niestety, 
przez Polskę. Ilu z tej awangardy, dążącej 
na zachód, pozostanie w granicach naszego 
kraju, tylu nowych wrogów, i to nieubłaga- 
nych. zyskamy — ale któż nas przed nim 
wbroni?.... 


— pz 


zie. 


zwigzak żydowskiej 


js e z. 
Wiadomości pojityc 

— W Polsce istnieje 
gocyal-demokratycznej młodzieży robotniczej, 
który wydaje nawet swój organ żargonowy. 
(Z artykułu wstępnego tero pisma dowiaduje- 
nry się, że centrala tej instytucyi o zabarwie- 
miu komunistycznóm znajduje się w... Befinie 
À nosi nazwę następuiącą: „Tymczasowe 
wszechświatowe żydowswie socyalistyczne biu- 
ro młodzieży robotniczej w Berlinie“. Gdyky 
wykryto podobną organizacyę nicżydowską w 
Polsce, z „centralą“ w Berlinie — zauważa słu- 
sznie „Gazeta Warszawska“ — uważanoby to 
słusznie za zdradę. Żydom jednak wszystko 
uchodzi. 

— Marszałek F o c h oświadczył sprawozdaw- 
cy dziennika „Chicago Tribune“ w sprawie Li- 
gi Narodów, między iunemi, że nie wierzy, ja- 
koby ta Liga mogła zapewnić pokój świata 
i hezpisczaństwo Francyi. Dalej zaś zaznaczył, 
że bezpieczeństwo Francyi może być chronione 
tylko zapomocą dotykalnych gwarancyj, jaką 
np. jest zapora, którą Ren tworzy. Niemcy, 
które nie zostały przez wojnę zgniecione, sta- 
nowią wciąż groźne niebezpieczeństwo, a Fran- 
cya musi sama stawiać mu czoło. Dopiero kie- 
dyś, gdy Tiga Narodów wykaże naprawdę swą 
żywotność, mogłaby Francya oprzeć się na jej 
gwaranerach, ale dotąd takich solidnych gwa- 
tancyj piema, Liga Narodów — zdaniem zvy- 
cięskiego marszałka — jest wspaniałym pomy- 
slem, ale niczem więcej. 

— Jedna z najmniejszych republik amery- 
kańskich Honduras (120.000 km. kw. po- 
wiechrzni, około pół miliona mieszkańców) 
przypomniała się światu niebywałą awantura. 
jaka rozegrala się w jej parlamencie. Oto, jak 
donoszą z N. Jorku, przed kilku dniami przy- 
szło w: tym parlamencie do ostrej wymiany słów 


Sza Newo otw 


HURTOWNY SK: 


orzony NS 


ga się powołać na to, że u nas 8 milionów mor- ' 
gów leży odłogiem i że niema ich czem obsiać | 
ani czem obsadzić. Powinniśmy dążyć do wy- 
starczenia sami sobie a uezyniiny to, dążąc dò 
uprawienia pól odłogiem leżących. Wśród wic- 
lu przyczyn upadku produkeyi rolnej istnieje, 
jedna ważna, t. j. upadek ochoty do pracy | 
rolniczej, wywołany postępowaniem rządu, któ | 
ry sekwestruje produkty rolne. Mowca kryty- | 
kuje posiępowanie rządu, który otrzymał jeden | 
miliard marek na uprawienie odłogów i pienią- 
dze te wydaje w dawkach aptokarskich, dotąd 
bowiem minister rolnictwa dostał od ministra | 
skarbu zaledwie 20 miiionów marek. Mowca | 
uważa, że potrzeba obsiać chociażby jeden mi. | 


|Ii'on'morgów, co już da 50.000 wagonów i po 


jkmje przynajmniej część zbożowego deficytu 
Przemawiałi następnie pp.: Staniszkis, Mali | 
nowski, Sokołowski, Smola, Świda, Kolischer. 
W dyskusyi szczegółowej zabrał głos do ar- 
tykułu I ustawy pos. Witos, który oświad- 
cza, że będzie głosował za projektem rządo- 


Przemawiali pos. Górny i pos. Bresiński, po-' 
czem marszałek odłożył dalszą dysizusyę. 

Następne posiedzenie w czwartek. | 

Warszawa. P. A. T. Komunikat sztabu gen. 
wojsk polskich z dnia 16 b. m. l 


KONWENT SENIORÓW. i 

Warszawa. (Telefonem). Wbrew- ocsekiwa- 
niom, na wezorajszem posiedzeniu konwentu 
seumorów sprawa podziału prezesów kemisyi 
między poszczególne kluby nie została zała- 
fwiona, a to z tego powodu, że cały szereg 
przedstawiciel kłubów nie zjawił się na posie- 
dzeniu. Również eo do błokn poszczególnych . 
stronnictw zgłoszono tylko blok lewicowy a! 
Kl. Pracy Konstytucyjnej. Pewnego rodzaju | 
sensacyą hyło oświadozenie jednego z wicepre- 
zegów Klubu Pracy Konst, pœ. Chaniew- 
skiego, iż deklaraeya pos. Dinmanda, jako-' 
by Klub Pracy Konst. przystąpił do błokn le- 
wie0wego, jest chyba nieporozumieniem, gdyż. 
p. Chamiewski o podobnym kroku swego kluku 


zupełnie nie wie. Sprawę odłożono na czas nie- 
ograniczony. 


sarawa padszkretarzy stanu. 


l Warszawa, (Telefonem). Według pogłosek, | 
jakie wezoraj obiegały w kuioarach, nomina- 
eya podsekretarzy stanu, pos. Jana Dąbskie, 
go i Maryana Sey dy, miała nastąpić jeszcze | 
w ciągu wicczosa, Do ostatniej chwili kwesta 
orła niezdecydowana z powodu stanowiska. ja- 
kio wobsę kandydatury p. Scydy zajęło Birun- 
nictwo iudowe, które godziło się na nominacyę 
pos. Dabskiezo, natomiast srrzeciwiato się no- | 
minacyi pos. Seydy. Min. Patek zażądał ed lw- | 
spike Pii zapownienią, iż przeciw- 
¿50 p. Seydzie po jego nominacyi klub ludow- | 
ców nie będzie występował. 


Sojusze Polski, 


i Warszawa. (Telefonem). Na drisieiszam po- 
siedzenin komisyi spraw zagranicznych obrado- 
wano nad sprawą rokowań rządu polskiego z 
przodstawicielami Łotwy i Finlandvi. Posiedze- 
nie hyto ściśle poufne, wszelako niektóre szcze- | 
góły przedostały się do wiadomości publicznej. 

Rokowasia z Finlandyą przeszły zupełnie 
gładko, a przedstawiciele finlandzey są gotowi 
rodpisać umowę w Warszawie i ratyfikować 
ją u siebie w kraju. Wysłali też do Helsingfor- 
su kuryera i czckają na upoważnienie do ped- 
pisania umowy. 

Natomiast rokowania z Łotwą napotykały na | 
dość duże trudności, ponieważ jej reprezentan: | 


ci nie mieli wystarczających pełnomocnictw. | front na południe od Nowej Uszycy na Podolu | 
Obecnie wyjechali ont do Rygi, celem poinfor-, oddziały bolszewickie zostały rozhite pod Wierz wigte, Przez Grudziądz przeszły już pierwsze |g 


mowania się o pewne szczegóły umowy. 

Po tych oświadczeniach min. Patka wy- 
wiązała się dyskusya, w ciągu której przejawi- 
ła się tendencya przyspieszenia odpowiedzi na 
pronczyzyę pokojową bolszewicką. 

Z końcem posiedzenia komisyi omawiano 
kwestyę czeską, głównie zaś mową Boneszaj 


| by powodem strajków kolejowych były głó- 


Rada wojenna w Maguasyi, 

Kraków. Radio P. A. F. s Lyonu. Marsza- 
lek Foch przybył do Moguncyi gizie będzie 
przewodniczył Radzie wojennej, złożonej z ko- 
mendantów armii okupacyjnych w krajach nad- 
reńskich. W tym celu powołał Foch generała 
Allena komendanta „wojska amerykańskiego 
z Kobleneyi, generała Morlanda, komendanta 
wojsk angieiskich, generała Michela, dowódcą 
[wojsk belgijskich, generała Degoutte, komen- 
|danta wojsk francuskich, oraz dowódców 30 
li 33 korpusu francuskiego. i 


. r « (RH 
Napad na oficerów franosskich. 
| Gdańsk. P. A. F. Wczoraj na drodze z So- 
pot do Gdańska napadło kitkunastu Niemców 


1 


ina przejeżdżających automobiłem kilku ofice- | 


|FÓW iraucrskich, Jeden oficer i szofer odnie- 
I&i rany. Kilku napastników zostało już uję- 
| tych. 

ROZBROJENIE  EINWOHNERWEHR. 

Olsztyn. P. A. T. Plebiscytowa komisya 
|koalicyjna dla Prus wschodnich wydała pole- 
icenja, ża Einwohnerwehr w Olsztynie, Ostra- 
dziu, Szczytałs, Ełku i kilku innych miejsco- 


jEinwohnerwehr ma objąć połicya. 


RZĄDY KOMUNISTÓW W CHEMNITZ. 
Kraków. P. A. T. Z Wiednia. Biuro 


sprawie ogłosił dzisfaj odezwę da robotników. | Wolffa donosi s Ohemmnitz: Utworzył się 


Wrzenie na 6. Sląsku, 


enie silne podniecenie. Od soboty przychodzi do 


demonstracyj, przyczem powtarzają się ataki | wieszone. Także w okolicy objęk robowicy | 


tu z łona Związków robotniczych komitet, ało- 
żony x trzech zastępców socyalnych demokra- 
tów, trzech zastępców niezawisłych i komuni- 


| Bytom. P. A. T. W Opolu ujawnia sią cbe- |stów. Poczta, kolej i retusz zostały obsadzo- 


ne przez robotników. Pisma burżuszyjne ta- 


na Francuzów i Polaków. Onegdaj grupa de- | władzę. 


monstrujących zepeunęła z chodnika dwóch off- 
cęrów francuskich, nazywając ich „francuskie- 
mi Świniamt*, W nocy na niedzielę usiłowano 
znieważyć godła konsulatu polskiego. W po 
niedziałak zastrajkowak sędziowie niemieccy na 
znak protestu z powodu aresztowania jednego 
sędziągo. We wtorek i środę spodziewane są 
demonstracye. Niemcy domagają się usunięcia 
komisyl alianckiej. Jak podają dzienniki sy- 
tuacya w Opolu jest naprężona. 


Polityka nie anrowizacya. 
Warszawa. P. A. T. Wobec pogłosek, jako- 


wnie braki aprowizacyjne, ministerstwo kolei 
stwierdza, że aprowizacya kolejarzy w osta- 
tnich czasach, począwszy od lutego b. r, wsku- 
tek udpowiednieh zarządzeń ministerstwa s 
prowizacyi, zmacznie się poprawiła ł że braki 
aprowizacyjne nie mogą służyć za pretekst 
do -strajków Bolejowych. 


Przerwa w rokowaniach z Niemeami, 


Warszawa, P. A. T. Na skutek pizowrotnu w 
Berlinie, pałnomocnictwa, wydane delegacyt ne- 
miockiej prees poprzedni rząd borliński, upa- 
diy, wobec czego układy z delegatyą memie- 
ekg w sprawach kolsjowych. celnych, paszpor- 
towych i pocztowych musiały być przerwane. 
Prezes ddlegacyi polskiej zawiadom o tem w 
redzisłę prezesa del. niemieck' oj. Delegacya nte- 
miecka w tym stanie rzeczy opnszeza Warsza- 
wę. W niektórych bardzo doniosłych punktach 
między delegaeyą polska i n'em'eeką doszło do 
zupełnego porozumienia. Między iimemi ustalo- 
no, że osnby, jadąco przez tak zwany korytarz 
polski z Prus Wschodnich do Niemiec, abo na- 
odwrót, nie są zobowiązane do posiadania pa- 
szportu, ema, że viza polska stałe wymaganą 
nto będzia. Przejard 
waruukach, że podróżni nie będą wysiadać z 
wagonów. Osiągnięto również porozumienie w 
sprawach taryf kolejowych. 

W innych punktach pertraktacye wykazały 
możliwość porogumica'a się. Test rzeczą pra- 
wdopalobny, że w najbliższym czasie układy 
na nowo wznowione zoslana. Wzmianki. zamie- 
szczone przez nisktóre gazety niemieckie oram 
gldlańisk is cordo stawianych jakoby przez dole:ra- 


leye polską wymagań, niezgodnych z trakta- 


tem, nie mają nie wspólnego z rzeczywistością. 
W sobotą powrócił do Warszawy %*ajny radca 
Sehring, przedstawiciel tvmezasowego admini- 
stra'ora wolnege miasta Gdańska, z instrukcya 
mi świeżo od niego otrzysnanemi. W poniedzia- 


łak rokowania polsko-gdańskia rozpoczęte zo- 
staną na nowo. W przeważnej części zapytań 


zasadniozych nastąpiło iuż zupełne porozumie- 
nie między delegacya polską a gdańską, eo da- 
je prawo do przypuszczenia. że układy w naj- 
bliższym czasia zakończone zostaną. 


. e 
Walki na wschodzie, 
W utarczłtach patroli wywiadowczych w re- 
jonie Lepla wzięliśmy 15 jeńców i dwa kara- 
biny maszynowe. Podsuwające się pod nasz 


bowem, przyczem zdobyliśmy 6 karabinów nia- 


szynowych i kancelaryę sztabu brygady kelsze „wody, oba brzegi pod Grudziądzem są zalane. |, wad 


wiekiej, oraz kilkudziesięciu jeńców. W wal- 
kach tych poległ porucznik Markiewicz. 

Zresztą na całym froncie ożywiona działal- 
ność patroli wywiadowczych, 


pod Nirma 


M. Król iS. Rodakowski 


w Krakowie, ul. Jagiellońska 9 


| Berlinie. Zupełnie otwarcie oświadczamy, że 


odtrywać się bedzie w tych skiej. My, cośmy tyle arobid dle koałicyi, któ- 


Czesi wobec wypadków w Niemczech. 


Cieszyn. (Telefonem). „Prawo Lidu“ z powo- 
du ostatniego przewrotu w Niemczech pisze m. 
im: „Hohenzolłermowie byli zawsze podporą 
Habsburgów na Węgrzech, a Ronanowych w 
Rosyi Reakcya, bez względu na narodowość, 
drży z oczekiwania, a my nie możemy przemi!- 
ezeć tego, żę także w Czechach są silne żywio- 
ły reakcyjne, które potajemnie pragną zwyoię- 
stwa reakcyi niemieckiej. Wzywamy wszystkich | 
przyjaciół demokraeyi, republiki i postępu, aby 
czuwał”. 

W tej samej sprawie piszą „Narodni "Listy: 

„Także Czechów dotyczy to, evo się dzieje 


w interesie naszym leży jak najszybsze zlikwi- 
dowanie przewrotu momarchistycznego, gdyż. 
wiemy dóbrze, oo Hindenburg, emy Hononzel- 
lemn, mogą znaczyć dla rozwojw naszego pań- 
stwa, zpocyałnie saé dia polityki naszych Niem- 
ców. Niemiecka republiką ludowa jest mniej 


niebezpieczna die pokoju Europy, niż odnowie | 


mie monarchii generałów” 

WZMOCNIENIE WOJSK KOALICYJNYCH. 
Mor. Ostrawa. P. A. T. Czeskie biuro pras. 

donosi, %e do Qiemzysma przytył joden zrwa- 

ron francuskiego pulku husarów, celem 

wzmocnienia wojsk okupacyjnych. 


Žale Kramarza. 


Cieszyn. (Telefonem). W podróży agitator- 
skiej po Morawach zawitał Kramarz do 
Przerowa, gdzie-ua zgromadzeniu wybor- 
czem wygłosił długą mową. Odnośnie do spra- 
wy cieszyńskiej oświadczył, œo następuje: 
„Boleśnie to wszystko odczuwałem od tej chwi 
li, kiedy się zaczęło mówić o ziemi cieszyń- 
na myśl o 


rzyśmy jej dali nasze legiony, 


tem, iż musimy pozwolić na plebiscyt na Ślą- | 


sku, drżymy z oburzenia. Jak Francya odrzt. 


eHa plebiseyt w Lotaryngii, tak samo powinno | 


ibyć u nas. Nikt nie miał prawa zarządzać 
|głosowania na ziemi cieszyńskiej. Mogę po- 


„| wiedzieć wszystkim, którzy nad tem cierpią, 


że nikt z ngs nigdy nie zrzekuie sią taj ziemi. 
"Polacy bawią się w niebezpieczna grę, chege 
brać wszędzie, co do nich nie należy. Przyj- 
dzie może chwila, že Polacy bedą żałowali! 
|Pracowmaiem dla Polski wiele, zwłaszcza w Ro- 
'syi i nie zapomnę tych chwil kiedyśmy się 
lz Dmowskim ścirkałi (1) Powiem szczerze, że 
|w chwiłi rokowań komisyi o ziemię cieszyń- 
ską poznałem, jak grzeszną rzeczą było po- 
'niechanie tego, co się narodowi należało. Wig- 
leej, niż nam. mogli zaszkodzić Niemoy i Wie- 
ldeń, zaszkodziłiśray sobie sami, gdy podnie- 
|sły się u nas głosy, że nasze prawo państwa- 
we jest starem rupieciem. Oświadczyfi to cze- 
scy socyaliści w r. 1897. Przedstawiciel jedne- 
lgo z mocarstw na komierencyi pokojowej nie 
chciał zrozunieć, że ziemia cieszynhska nale- 
żała do korony czeskiej. 


¡tej próby sił*. i 


OTWARCIE ŻEGLUGI NA WIŚLE. 
Grudziądz. P. A. T. Otwario już żeglugę na 


jparowce i berlinki. Skutkiem dużege przyboru 


Í 


| NOWY KONSULAT POLSKI. 

| Warszawa. P. A. T. W Kolonii nad Renem. 
'z dniem 1 marca otwarto konsulat Rzeczypo- 
„Spolitej polskiej na Nadrenię, okupowaną przez 


Gdyby w narodzie |£ 
inie opisźeżano głowy, nie mielibyśmy dzisiaj | 


Bin Y 


|państwa sprzymierzone. Kierownikiem konsulą 
tu został mianowany wicekonsuł inżynier Hæ 
liodor Stark. 


NARODOWY ZWIĄZEK SPORTU. ~ 
Lyon. P. A. T. Radio St. krak. Komisya dig 
wychowania fizycznego i sportów złożyła mło 
nistrowi hygieny raport senatora Rene Besnar« 
da w sprawie utworzenia narodowego urzędą 
sportu. z 


A <= c= aa TD 
. ~ z © r 

Wiadomości gospodarcze. 

ILOŚĆ NOT KORONOWYCH, znajdujących 
się w obiegu, wynosi wedle sprawozdania Banm 
ku awustryacko-węgierskiego, ogłoszonego w 
dniu 10 b. m., 59.2 miłiarda. Z sumy tej przye 
pada na dzisiejszą Austryę 14.29 miliarda, nit 
Węgry 15 miliardów, na Czecho-słowacyę 4 
miliardów, na Jugosławię 6 miliardów, ną 
[Polskę 5 miliardów i na Rumunię 4 miliar: 


Idy. Reszta, w kwocie bezmała 8 miliardówy 


zuajduje się poza granicami dawnych Austav« 

Węgłer, a w tem pewna, bliżej nieznana dość 

korun w południowym 

unektowanym. . by"; oc 
KILKA SZCZEGÓŁÓW Z CZESKIEGO DE< 

1a 3 Jak doniosła przed kilku dniami de 

pesza P. A. T. z Pragi, rząd czeski złożył w; 


('wościach ma być rozbrojona. Obowiązki tej 7gromadzeniu nuralowem oświadczenie, że de- 


ficgt tegorocany Czecho-słowacyi równa się 10 
milardom koron. Obecnie przynoszą „Narodni 
Listy" nóektóre szczegóły, odnuszące się oto: 
go deficytu. I tak, dodatki do pemwyi nauczy 
cidekich wynoszą 600 milionów koron, do pen" 
syi urzędniczych 1200 milionów. Jeszeze więs 
ksze mmy pothłaniają dodatki do akey apre) 
wizaCyjnaj. Za 1 kg. mąki np. która $ 
Bię w Czecho-słowacyi po 1 K 50 h, ptacirząd 
w Hamburgu po 15 K. Skutaiem bego przy; 
30.000 wagonów, jakie mają być sprowadzona, 

dopłata wyniesie 3,500.000 koron. 
ZGŁASZANIE ZBOŻA. W myśl rozp. minister 
siwa . i mia. roin. z d. 29 stycznia i 29 tu- 
tego 1920 r., magistrat wzywa wszystkich han- 
dlarzy, posiadających  więecj niż 5 cim. abośw 
(żyto, pszenica, jęczmień, owies) lub jego p 
tworów, tudzież bobiku, fasoli, grochn, gr i 
prosa lub przetworów tych siemiopłodów, aby 
w nieprzekraczulnym terminie de 20 b. m. wią: 
cznie przediożyji magistratowi (wydział M ©, 
I p, ofic., drzwi Nr. 20), deklaracyę wiasnoręcz« 
nie podpiewią, wykazującą ilość wszystkich wy-. 
mienionych wyżej ziemiopłodów, będących w ich 
posiadaniu. o powyższego zgłoszenia są ebow 
wiązane również osoby prywatna, których zapa’ 
sy wymienionych gatunków zboża CE 1 
5 


nad S0 kg, przetworów zbożowych ponad 
a Aly . na oote 
niezgłoszenie zapasów w ¿szym terminie lub 
za podante dat a przy dą włnni j 
legna karge po myśli ust. z 18 listopada 1919 z, 
e obrccie zbożem, 

WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 
z dnie 14 mara 1920 r. 

. 

Waluty i uewizy 
Mark! memi 4 ie 5 
meble carskie Po Ioa a 


» . .. 


LT 


Derim . 
Praga . . 


. «ze bĄ * 


p. Poi. kraj. Rok i R, 

e „ Ss RYJA 

41 Je Pot kraj u 7" 
 .e 


to 34 
45; Poi. m. Krakowa z r. 1908 


im. . . . » A 
ea kom. Banku kraj. . . 
nalega 5:1 
+ Listy zasi Banka Kraj. 

«ule >  . Banknhipot. . . 
Dla LJ . . =. I] | 
tie . „ Bkug,dlahan.'*"' . 


„ Gal Ziem. Buu Vred. 
Akcyo bazukona: 
Eank Przemysłowy 
Hipatevzn7 
a Gal dla bazdlu i przamywia 
Gal Ziemeki Rank Kredgtowy _. . 
Powszechny Bank Kredytowy 8 A. ; 
Akeyo Tow. handl I przem. | 


Polakła Tow. handlowe . . . « : f 450: — 515:— ;465, 500) 
Zieleniewski . « « «a 4 4 0 * PLOI 1405 —6 —>—= 
Górka" fabrysa cemcnła . . . . 14 3-— Mie 
I Gal ata. Zakłady Górniczo Sieswra 2100 - = 
„iepege” Jow. la pruds. górniez. (560: ) 9728 
li PARC" 
B= WIS=" OF. " <IEETTSER=ZĄCA 


[SALON DZIEŁ SZTUKI 


KRAKÓW, Św. JANA 3. 
Tolafea Nr 2. 


poleca obrazy i rzeźby najwy- 
| bitniejszych mistrzów poiskich 
po cenach usiarkowanyci. 


PAWEŁ HŁAWICZKA 


były nadłeśniczy dóbr Staniąteck!oh 
przeżywszy lat 78 pe krótkiej a ciężkiej 
chorobie zaspatrzmy św. Sakramentami 
38 marca 1920 r. w Makowie. 


Poleca P. T. Kupcom i Kółkom Rolniczym 
Pończochy — Skarpetki — Rękawiczki — Zefiry. 
Płócienka — Nici — Bawełnę — Przedzę i t p. 


„mość 


Str. 4. 


| 
B Artur Gruszecki. | 


BUJ N F CHWA STY. [godnie AE RT 


— I duża bodzio kosztowało? 

— Okolo szościnsoż rubli. 

— O. tak wielo?! 

,— Trudno, jeśli rali dobrze nie uprawię, 
nie będzie co zbierać. 

— No, tak, ty wiesz zresztą najlepiej, co 


POWIESC. 


Oboje zajęli się odczytywaniem kore- 
spondencyj. On gkończył pierwszy i zaczął 
przeglądać dzienniki, ale co chwila patrzył 
na żonę siedzącą przy oknie, aby odgadnać 
z twarzy treść listu. Z początku uśmiechała 
słę przyjemnie, na trzeciej stronie arkusika 
spoważniała, spojrzała na męża, a snotkaw- 
szy jego oczy, powiedziała: 

List od cioci — czytała dalej, skoń- 
czywszy, spochmurniała i szybko włożyła 
list do rozcietej koperty. 

— Masz jakie nieprzyjemne nowiny? — 
spytał spokojnie. 

— Tak sobie... pisza mi ciocia, że Iynaś, 


korzystające z wakacyi Bożego Narodzenia, |chory? Dlaczego nie nio mówisz? 
— Jestem cały zaprzątnięty rachunkami. 

— No i żąda pieniędzy — uzupełnił mąż. Zastałem gospodarstwo w złym stanie i te 

— Tak jest... Pisze ciocia, że i tak mamy | poprzednie bezmyślne rządy dają mi się we 
płacić połowę tenuty dzierżawnej w sty- |znaki. Narzędzi brak, krowy jałowe, konie 
©zniu, więc jeśli nam to nie zrobi różnicy, | Marne... 

— Przecież 
czyła. 

— Te widz, 
toiniast powóz 
różne sprawunki — a widząe chmurną minę | poprostu czem wyjechać. I teraz mam być |Śeir. razem trzy tysiące siedemset, 
męża, dodała: — ale niema wcsle konieczno- |w cukrowni t jade roztrzesionym wózkiem. |ie mi jarzyna, która da przynajmniej dwa jpytała, czy otrzymał zaliczkę, czy spłacił 
— Z czasem kupisz, Zdzisin. a obchodzili- |tysiące. To wystarczy, ażeby przetrzymać dlug? Miała toż Met od ciotki, która prosi 
10 zwłokę z wypłatą, bo teraz jej bardzo cię- 
rawda. Jak ty jednak wszystko obli- |żko. Dialej zawiadamiała męża, że zamierza 
— Naturalne. iak trzeba, to trzeba. ale to | czasz dokłatlnie i eały rachunek maszisię przeprowadzić, gdyż mieszkanie obecne 
— Nie, ale pojadę do cukrowni i wczmę | nie jest przyjemne, mogą mysleć, że ei żału- w głowie — uśmiechnęła stę, patrząc na | jest dla niej zbyt drogie, jmż nawet upatrzy- 

nego rozkochanemi oczyma 


chce pojechać do Włoch. 


możebyśmy część taraz dali, a resztę w ter- 
minie styczniowyn. 

— Ile? 

— Tysiąc mbH, bo Ignaś potrzebuje na 


tci, w danym razie wuj mu da, 


— Dziękuję. obejde się bez jego łaski. śmy sie dotad, oleidziemy się jeszcze pi 
jakiś czas, : 


Tysiąc rubli wyszłemy w tyeh dniach. 
— Teraz? Czy pszenica już wymłócona? 


zaliczkę. 
— To mnie cieszy, nie chciałabym ko- 
rzystać z dobroci wnja. 


razowy wydatek i to teraz. 
— Co prawda, mogłem poczekać miesiąc, |W górę. 
dwa... 2's ostatecznie musiałem kupić. 
— A ten drugi list? 
— Ze składu nasion, przysłał mi cennik. |ścią. 
— Czy masz zamiar co kupić? | 
— Nie wiem, może — zapalił papierosa 
i chmurny przeciadzał się po pokoju. 
— (o tobie, Zdzisiu? — spytała ze współ- 


ję, że nie dbam o ciebie. 


«1 am mniej —— Codal twardo. 


jarzyny, 


zboże. 
nie wyjazdowe — zaprze- 


=—=—— -— | 0 I 


Zamiast dj Š 


w caiym 
świecie 


Już nadeszły pierwsz 


EKSTRA 


zawiera teką samą liość składowych części azotowych 


EEN ME (| 1 "WAZA WROTA 


nalaży używać znanego 
l wprowadzonego 


(Słaskowych), Jak mięso. 


an zwa 


trzeby przyjamnym w smaku. 


w ilości 5 
szorzedny 


„za Zdzisiu, a gdyby teraz 
siowi? — powiedziała z pewną nieśmiało- 


a transport 


BENA: mamy czas, Kiedy, Zdzisiu, na 


— Nie! Wolę zadłużyć sią u żyda, aniżeli | 
prosić twego wuja. 
— Tylko nie u żyda, proszę cię. 
i e, 2a : — Dzieciństwo! — uśmiechnął się — ta- | 
czuciem — jesteś taki smutny, a możeś ty jki sam dobry pieniądz żydowski, jak i pań- | 
ski i w dodatku żyda nie potrzebuję się 
prosić, «m się naprasza — a widząc, że sto- (rubli, które wziął w Kijowia na pensyę 
wa te robią jej przykrość, dodał: — zresztą |prócz kosztów podróży, wystarczą mu na 
niema potrzeby pożyezać i uspokój się Ja- |drobne wydatki. Dam mu, jak wrócę » jar- 
maku, a im mniej mu dam, tem mniej 
straci, zresztą nie chcę, ażeby jeździł do 
indasteczka i poznawał gie z żydami. 
— Tek... masz słuszność. 
Tymczasem Kalotowicz, 


niu, u żyda nie wezmę, chyba zadatek na 


— Jak mnie kochasz? 
— Jak cię kocham, Jantu! Jutro dosta- j 
ale ho samiśmi ja kupili. na- |nę w cukrowni dwa tysiace pięćset, żyd do 
„ to istna arka Noego, niema jpszeniey dopłaci co najmniej tysiąc dwio- jsiebie po konferencyi, zastał list od żony. 
a zosta- Donosiia nni szczegóły o dzieciach, o sobie, 


zez do nowej pszenicy. 
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jest pbosiinym I odżywczym środkiem codziennej po- 


amów na tzierz gorącej wody daje pierw- 
uljon. . 


awla znakomicie smak zup, Jerzyn, scsów I wsze!- 
kich potraw zarówno gorących, jak Lzirmnych (majone- 


zów); obojętne zaś p 


Kluski I t. p. czyni smacznemi I mocnemii. 


WORRI 


sprzedałe się w płynie. 


awy Jak: ryż, kasza, kartofle, 


Sprzedaż w butelkach, pilacionkach, biaszankach, Beczkzch I cysternach. 


Wyłączne zastępstwo Sprzedaży EKSTRAKTU WORRI 


na całą Małopolską I tereny na wschód ed Małopolski oddaliśmy firmie: 


Dem Handlowy P. DZIUBAŃSKI & S-ka w Warszawie. == 


Janeralny zastępca na Państwo Polskie: Dom Handlowy ADOLF SWIECA w Warszawie. 


Dom Handlowy P. DZIUBAŃSKI 8 S-ka w Warszawie, ul. Marszełkowsia 148-8 tel. 277-30, adr. talegr. 
DEHADES-WARSZAWA przyjmuja zamówianła firm Małopolskich na hurłowng dostawą EKSTRAKTU WORAI 

| wykonuja wszelkie zlecania odwrotnie. 
P.T. Firmy Małopolski, pragnące uzyskać wyłączną sprzedaż ns pelecyncza miasła, lub okręgi 


w Malopoc'z€Q, FaCZĄ 


zie znwrzczć wprost ped pedanym adrecem. 


Wyłączee zastępstwa na Małopciskę: Dom Handlowy P. Bzłubański 1 S-ka, Warszawa ul. Marszałkowska 148. 
Adres teisgr. DEIADES-WARSZAWA. Tel. 277-39. 


WORRI jest do nabyzia w większych składach tecwarów koicnietnych. 


Warmiński komitet piebiscyto 
poszżkuje natychmiast kwalifikowany 


ochroniarex 


zamiłowanyeh w swym zawedzie do pow. plebiscyto- 


wych nad Wiałą i mać Warmiy za w kiem wyna- 
odzeuiem. — łoszenia przyjmaje M. Lubomirsia 
2 Warszawa, Bracka 18. HI p. 958 


W lecznicy miejskiej w Poznaniu jest da objęcia zaraz 


stanowisko lekarza naczelnego 
przy wydziała chirurgicznyza (liczba chorych 140. 


Znajomość ka polskiego warunkiem. — Zgłoszenia nadzy- 
a > EW sara . r. do Magistratu, Wydział L 
Warunki przyjęcia nadeśie się na życzenie. 

m Poznań, dnia 4. morca 1920. Magistrat I. 


pz 


SYNDYKAT KOSZYKARSKI 


Spółka z Ggr. odp. 
w Krakowie, ul. Fierzańska L. 32, I. p. 


zakupi większą ilość wikliny koszykarskiej koro- 
wanej białej lub golowej jednorocznej i trzechle- 
tniej, tudzież pedmajmie każdą ilość terenów wi- 
kHnowych. Olerty z podaniem gutanka wikliny 
oraz dekładnemm podaniem lokalnych warunków 
rebocizny eksploatacyi i ceny należy wnosić pod 

adresem Syndykatu. 866 


40 morgów gruniu 
obsiane pod Krakowęm, półtora kim. od 
stacyi przy gościńcu, nadaje się na gruntu 
przemysłowe w jednym kawałku. Wiado- 

Rządowe upow. biuro parcelacyjne 
Kraków, Grodzka 26. ois 
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Nalon Wyllzwastna „Diea Hamide” Sr a ozczaiecącz Miponielkialnojcig s Rolskior wiłsawiefckiam Wiadrału Mazawóan rw Drikerals 


„Ekonomia“ Piraon, Bunajermniap, 2 


Kupuje i sprzedaje: Rame tiiewe I ke- 


kapusię, fasolą, crosh, kosze, baraki, marchew, semg, 

slano į wsralkie zka m Hi r i 
apao guba budowlane | nawerowe 
PRAWKO SZZECTE a umie 
a Przea Gistwa, erar omies- 
Przyjmuje: sprzedaży waeide tewery, ma- 
h aimn = kemiesige, înisresa 
E] przemysłowa p- 

ją: kapitały aa hypetekach. 

Lekuje: A 


Pedręczniki Ks. W. GACOWSKIEGO. 


Nustr. Mistorya Kościoła kntol. . . + » « . po 2— Mk. 
„  KatecKizna n ały + s : a 4 8 4 3 os PO 4— Mk 
2 Main Elblffzen a e e e © © o „ DO La Nk: 

Dedaiek katoci:. dia młodzieży . » » . a. po 4— Mb. 

Sriice Uafechiez, cale w płótno ojr. + . po I1— Mk. 


De navybia za zatówkę z dołączeniem kosetów opak. i perteryum 
w siew. Bibliotex alhrześć (farrów, RA rO mskA 8) i w księgar- 
: Jełerda (Tarnów), Kronik! Rodz. ( armana, ao Zamkowy) 

1 éw. Weżciecha (Poznań), — Inne ki X W, G. wyczerpane. 
Poszukuje się nakładcy. 579 


Najtańsze Wydawnictwo Muzyczne 


„MUZYKA i SPIEW” 


Miesięcznik artystyczny, poświęcony 
polskiej twórczości muzycznej. 


12 dodatków muzycznych rocznie. 


Prenumerata roczna M 30— | 
Redaksya i Administracya: Kraków, 
ul. św. Tomasza 85. . | 


SAMGCROBY 


eprzedaje, kupuje i wynajmuje 
SPÓŁKA SAMGSHODOWA 


„POZAVTO 
Kraków, Ectęka 14, parter. 
Sprzedaż gum i narzę- 
dzi, wynajem zamocho- 

dów na Śluby. 849 


Agrensm | administrator 
dn majątku w okolicy Lwowa 
w obszarze okolo 3 merzów 
poszukiwany. Posada do objęc 

zaraz. Warunki z odpisami 
świadectw, których sle nie zwr- 
ei, oraz referencye padać do biu- 
ra ogłogzeń Hopcas I Saioma- 
nowi w Krakowie pod lit „K E* 

Y 


Szekkałna 49. 


SALON 


Sprzedaż obrazów najwybitniej- 

artystów -malarzy pol- 
skieh i zagranicznych po najiań- 
mmm Szych cenach. 


kd 
wuj dał Igna- 


eharz“ w 


Również sprzedaje się na 


SPŁATY MIESIĘCZNE. 


Obecnie: 


= WSPANIAŁA == 


z=: WYSTAWA MARCOWA :-: 


SLOS NARUDU“ e Gum 15 m. rea 1920 roku. 


mm A M Z ZO e 


i 


— Mój ujdzie. ms 


dnie nogi, o wypadex nio trudna. 


i iy, “diain. od kogo masz listy? | jarmark? |nogi, alc twoja Blanks: 
Jonon ze składu narzędzi. Za awa tyz ! g Za cztery dni i sam nie wiem. ile koni | 
ikupić? Wybrakowałem osiemnaście, ale 


M, — Na ten rok wystarczy mi Pionka, 
[chyba z nich dwa zostawię, bo nowe za dro- |żqżą tak mało, chyba z toba, a wtedy nie wysjika zwlecze się o tydzień, a może dłu- 
|go będą kosztowały. Gdyby nie te tysiąc ru- |złego nie może mnie spotkać. 
|bli Ignasia,' wszystko byłoby dobrze. 

— Pmeęcież i tak musielibyśmy zapłacić, 
chociaż trochę później. 
- — Wiem o tem i właśnie liczyłem, że za- 
robić, tyłko zdziwił mnie tak wielki jedno- |płacę z drugiej raty pszenicy i po PAA 
której ceny pod wiosnę pójdą |trudno zresztą dobrać konia dobrego po 
damskie siodło; gdy dcchowam się stadni- 
ny, wybierzemy konia i ja go wyuczę. 
| — Cóż twój nowy rządca? Czy znów się 
iskarzył? narzekał? 

— Trochę mniej i zaczynam się z nim 
godzić. Prochu nie wynałazł, ale jest pra- 
Ktyczny i zamiłowany gospodam. Dziś przy- 
mawisł się o pensyę, nie dałem, 

— Ianczego Zdzisiu, 

— Na co? Ma wszystko u nas. a dziesięć 


i ocz możebyś, ła jeden pokój z kucheniką, trochę dałeko, 
— A niech sobie myślą — zaśmiała sią |Zdzisju, kupił sobie wierzchowca, bo twój |Po za miastem, ało będzie płaciła ośm ru- 
wesolo — mnie z tobą dobrze, a na wizyty |tak żłe nosi. 


Nr. 63 


przynujumj posne ka Go chwii naCesłania pieniędzy miosię- 
potyka się na prze- cynych. 

| Knielowiez bezradnie załamał ręce. skąd 

Zinn je- ; wziąć pieniądzy dla żony? Co ona zrobi, gdy 


éar A . 5 5 
|żejz Pożyczyć, ale gdzie? u kogo? Pisarz 


— A pamiętasz, gdyśmy objeżdżali dro- | napewno nie nie ma, bo młody i zabawia się 


w miasteczku, pozostaje klucznica. TA, jako 


pie, Bianka odmówiła skoku. ezi 
— Ale nie spadłam — uśmicchneła się rządna niewiasta. posiada napewno trochę 
i wyprostowała. pieniędzy. W tej chwili zapukano do drzwi 


e". DA g i jeśmi ai 1 c 
— Na jeden raz sztuka — zaśmiał się -— |! ,% Pewną nieśmiałością weszła klucznica ze 


d słowami: 

— Przepraszam pana rządce... 

— Proszę, bardzo proszę pannę Ludmiłę, 

— Może pan przeszkodzony? 

, — Wcale nie... mam chwilę wolną, niech- 
'że panna T.udmiła siada — podsunął krzesło. 

— A to ja przyszła poradzić się, co z te- 
mi krowami, a prawdę powiedziawszy z mle- 
|kiem. Bo to, proszę pana rządcy, nie nastar- 
czyć do dworu nabiału, kąpią się w nm, 
albo co? Raz wraz dawaj i dawaj, ta i skąd 
brać, przecież krowa nie studnia, a mlcko 
nie woda. 

— Prawda! Święta prawda! 

— Tak ja tu przyszła, możeby pan rządca 
posłał rzepaku stłuc na olej. Teraz post, olej 
isię przyda i byłyby makuchy na póiło, bo 
już grysu człowiek nie nastarczy, a dam péj- 
ło, będzie mleka dła nas i dla dworu. 

— Dobrze, proszę pani, pośle się, to ja 
powinienem był pomyśleć o tem, ale toraa 

ie mam głowy do tego — westobnał. 

— Ja to wiem, toż cale gospodarstwo na 
panu, można stracić głowę — mówiia za 
współczuciein. 

— Ba, gdyby to tylko gospodarstwo — 
powiedział smutnym głosem — to głupstwo, 
dałbym sobie raię. ale to są gorsze rzeczy. 

-— Jakie? Jakie? — przysunęła się tro- 


może potrzebuje? 


wróciwszy do 


> 3 7 c krze . 
li zamiast piętnastu. Z przeprowadzką ka ga kas APEE > $ 
=> VSNET DEE A 
BOWIE 


PIAKINA FORSTERA 
l FGRTEP'AN WIATKA 


iio sprzedanis. 
Wiadomość ul, Szlak 59 
H-rie p. drzwi na prawo. 
é 


= 
I m o 


starszy, bezdzielny,spe- 
eyalista w uprawie wa- 
rzyw, posznkuje posady 
na ordynaryę od 1 maja. 
Zgł. pod adresem „Ku- 
Lotoszynie, 
p. Debica. 970 


Na sezon wiosenny! 


gaáczochy damski2,dzieełnne 
| skarpetki w wielkim! wyba- 
rze ps umiarkowanych cenach 


poleca a 


J. Gancarczyk 
Kraków, Mikołajska 18. 


Zarząd G-mlo kl. Ginn. Realin. 
w Mischowie vje na sa- 
słopetwo łub na stałe 


nadtzycieła - polonisty 


go wszystkich klas. Wiadomość 
Gtmnazyum, Miechów.  Zieeniz. 
Kiełeci:a. | 963 


Obwieszczenie. 


Gmina miasta Krakowa 
rozpisuje publiczną ilcyta- 
6:9 na dostawę rur ka- 
mionkowych dla kana- 
lizncyi miejskiej, 

Qferlyuależycie oslem- - 
plowana wnosić należy 
do d. 1 kwielnia 1920r. 
godz. 12 w południe do 
Budownietwa miejskie- 
go Oddz. B. drzwi Nr 13. 

Bliisze informacya i formula- 
me ofertowa otrzymać można 


w DBudownictwie m Odtz. B. 
945 Prezydent miastn. 


Pakt atwo 


a 1 z dobremi świade- 
wami przyżrę za ulr; ia 
leow Wieza Wola po- 

esta Narty Nowa, 8 


| EF] 
W RABCE 

YA tat U 

Peziywia, Fiaciejówwka” 

pokoje z pośnicią. — Na sezon 

przyjmuje się Azieci | młodzież 


z opieką lub bez, tylko polaków 
chrześcijan. p2 966 


DLA NOTARYATU 


w Krakowie, posznkuje 


keneypjenta 


netaryusz w Brzesku, 
w Galicyi. 946 


PRE; Mn grena «= * 
-—— 


Szeltałna 40. 


SZTUK! 


758 


We wtorek dnia 30 marea 18200 godz. 11 przed południem > 


odbędzie się we własnym budynku 


AAKII WALNE ZGROMADZENIE 


Towarzystwa Wzajemnego Kredytu w Dębicy, 


'pa które P. T. Członków zaprasza się. 


Rada nadzorcza 
Towarzystwa Wzajemnego Kredytu w Dębicy: 


Jan Rożkiewicz, sekretarz. Karel Hruby, wice-prezes, 


Perząoek dzienny : 967 
1) Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego Zgromadzenia: 
2) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności if rachunków za rok 1919; 
3) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej z wnioskiem o udzielenie 
Dyrekcyi absołutorynm ża rok 1919 
Rozdział czystego zysku ; 
Wybór 3 członków do Komisyi rewizyjnej ra rok 1920. 
o — a ma ik 


. 
, 


Maamaa aa 


Lpr. 345/20. 


Lwów, dnia 8, marca 1920. 


„KONKURS. 


Magistrat król. stoł. miasta Lwowa rozpisuje niniej: 
szem konkurs zewnętrzny na dwia posady inżynierów przy 
miejskim zakładzie wodociągowym. 

I. Warunki konkursu. 

a) obywatelstwo polskie. b) nieprzekroczony 40 rok życia. 
c) życie nieposzłakowane. d) ukończone studya politechniczne 
(wydział inżynieryi lub budowy maszyn). e) dowody odbytej 
praktyki. f) świadectwo zdrowia, i y 

N. Pobory. 064 


Do posady pierwszej przywiązane są poSory iX. rangi K 
h R. i etat sů 
Qininy, t. j. płaca 2.390 koron, dodatek aktywolny 1.900 eA a PRUE dY 
czterech trzechieci pe +00 koron, do drugiej zas pasady pobory VIII. raagi tt 
ki p A 1 rg yk 1.530 koron roczaie z prawom do trzech 
atow Cczteroletnica po 460 koron, oraz dodatki drożyźni: zYzwa - 
daikom Qminy miasta Lwowa. ogyáalane prenaj ut 
Posada zostanie nadasa na razie prowizorycznie, zaś po unływie saimi 
jedzego roku w m'arę dobrych kwśalinikacy! moze nastąpić e AN paio 
> Podąsia kemgpetencyjne, ng'eagje oteninlowaae i udokimentowane, należy 
wansi do protokołu podswcersgo Binra prezrydyalnego w tecminie do 1. maja 
1020 włącznie. gózei Neuman w. r. 


OGODOSZACSOGG 


Pierwszy krajowy Zakład 
rekenstrukoy! | budowy 
g 


ÓW 


ku ścielnych | sałlanowych 


= 7 g k f b 
Siaa ZOSTOWSKIEJO 
TGD oganmisirza-torhniha 


w Krakowie, ul. św. Tomasza 28. 


Połcea się Wis! Buchowisństwu, 
wykonując wszelkie roboty. 


DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY £ 


H. Mieroszewski 


Ska z 6. ©. 


779 


w Krakowie, nl. Fioryańska 438. Te. Nr. 2038. 


Przyjmuje wpłaty ua rachunki bieżące, uskutecznia przekazy w 
kraju i pa zagranicę, akredytywy, araz wszelkie trausakcye giełdowe 


„łanu Maru” m Molisnia nóż dolon H. Parka. 


